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KULTURALNE 
Zgromadzenia Sił Pokoju zobaczymy w 

w czasie V. Festiwalu Młodzieży 
Warszawie 

ORGAN KW ·1 KŁ POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNJCZE3 
W biuletynie lnformr.cyJnym sellre3rłałn SwlatoweJ Rad1 PolloJn ukazał 11J11 artykuł 
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Minęlo 8 miesięcy od C7.8SU, wspólną wolą obrony 1 utrwa-
tdy Sw i.atowa Rada Pokoju lenia pokojlL 
ogłosiła w Sztokholmie apel, Wydaje się, te w osfatnlm 
wzywający cjo zwołania Swia- czasie groźne chmury wq 1ny, 
U>wego Zgrom adzenia Przed· któ re z.awisły nad światem, 
stawicieli Sił Pokoju. Apel n ieco się, rozrzedzily. Pro­
ten poparli wszyscy Judzie na mień słońca przedziera się 
całym świecie. We wszystkich przez te chmury j napawa na­
krajach wzmaga się kampa- dz ieją narody. 
nia p rzeciwko pnygotowa- w drodze swobodnel wy-
n iom do wojny atomowej, miany poglądów, w drodze 

P ierwsze delegacje- stwler- glęb<>k!ej analizy ważnych 
dz;a dalej artykuł - są Już problemów znajdujących s !ę 
w drodze do Helsinek. W w centrum uwag\ narodów -
tsklad tych d'elegacji wchodzą zgromadzenie, które będzie 
działacze państwowi, uczeni. wyrazem opinłd publ!cz.neJ , 
świ_adom\ swej odpow!edzial- może w poważnym stopniu 
ności w obliczu groźby wojny przyczynić si ę do uregulo.wa­
atomowej, politycy, którzy nk. wielkich problemów mię­
pragną znaleźć wspólną pl.it- dzynarodowych. 
formę porozumienia z polity-

W Czynie Lipco·wym 
zwiększymy 

Ilość produkcji 

I GATUNKU, 

będziemy oszczędzać surowiec, 

Na festlwalu w Wantawle iobaci""' 
wtpaniał• impre1y kulturalne. Stanq 
llQ OM natchnl<tniem dla mlllonów """" 
dych lud>l, walczących o •budowanie 
nc1ęi liwego I pokojowego śwlatcs, w 
l<tórym tak ie prtyjaclolskie spoll<anla 
tolenłów b~dq mogly odbywaC lilł co­
faz c~ęklej . 

Poz:iom program6w, Jakle delegacje 
pn:ywio1q te swoich kraj6w1 b„1ie 
1nac1nie wyłny anii• ll no popnff• 
nii:h fas ·łlwolach. 

Młod>i<tł • Wl•lkloj Brrtanll pokałe 
~o Futiwolu „The Bo tlod Opara" -
two no Mac Colla, wystaw: onq ~rt•% 
t.• s: pół artystów r:awodowych „Theatre 
Wo-rkuhop" - w skład którego weh°' 
dtq niektórr:y na jl&p.s l Jp lewocy; 
t<Jncerte I mu1yc:y Ang lif, n ie 
mówlqc Jut a da.konała] or• 
lc 1estrr.e Ja.uowej. Tokia r Wleł• 

kami innych krajów, pned- --------------------------­

lobniżymy koszty własne 
1-przyrzekajq 

klej Srytonli pr1ybęd1ie drugi zespół 
c. rtyst6w r.owodowych t Unity Theatr•• 
któ ry wystqpl w „Wieczo rze Teatru An-4 
g ie:ls ld ego''. Zoba czymy również „Hał"n"' 
leto" w wylcono-nlu o rtyst6w 1łyn nego 
tespołu Southworlc Ployers. Te pn:ed­
stawlenla sq dodatkiem do brytyjski„ 
go prog ramu narodowego, który będz ie 
P t;ciokro-tnie icprezantowony. staw:ciele organiz.acj i związ­

kowych, duchowni, ppedsta­
w!ciele kół handlowych I 
dzialacze kultury, którzy pra­
gną nawiązania lub rozsze­
rzenia wymiany gospodarczej 
t kulturalnej między naroda­
mi. 

Delegaci przyqędą z około 
SO krajów. Są to Judzie mó­
wiący różnymi językami, są to 
ludzie reprezentujący rozmal­
·te ideologie I zasady, są to 
przedstawiciele w ielkich or­
ganizacji związkowych, 11towa­
rzyszeń pacyfistycznych. reli­
a;ijnych i kulturalnych, przed­
stawiciele central zwią?.ko­
wych l parli.i politycznych. 
:Wszyscy oni ożywienJ są 

z pobytu 
premiera Nehru 

w ZSRR 
Dnia 16 bm. premier Nehru 

I towa.rzysz~ce mu osobJ odle· 
cieli a 'ta.szk.lentu do rejonu 
11uosp·1darowywanla now:rcb 
1 nleuprawl&nycb ilem. 

Tegoż dnia premier Nehru 
l towarzyszące mu osoby 110 
krótkim pobycie w Ałm11• 
Acie przybyli do Rubcowska 
CAltaj). 

ł' 

-W\z~\a ~ut\uazyina 
krążownika brytyjskiego 

w pnrnie gd~ńskim • ~zecfs!ęb!ol'stwo Sztuk Pia· 
at11czn11ch prowadzi obecnie 

l\r.1'4 bryty Jsld · iwrócU •I• 
w tych dniach do ~u poi• 
skfeso 1 propOSJ'cJlł alotenia 
pnes brytyJskf okręt wojen• 
ny wlsyty o cbaraktene kur• 
tuasy!nYm w Jed117m • ·portów 
polskich. 

Rząd PRL pn:yjąl 11 zado­
woleniem propozycję n.ądu 
brytyJskiego jako pl"Zejaw 
dążności do zacieśnienia sto­
sunków między obu krajami. 
W wyniku porozumienia u-
2godnione zostało, te krążow­
nik brytyjski "Glasgow" pr-zy­
będzie w dniu 1 lipca br. s 
kilkudniową wizytą kurtua­
riyjną do portu gdyńskiego. 
Krążownik „Gllłsgow" będzie 
gościem Polskiej Marynarki 
,Wojennej. 

pmce nad rekonstrukcjq znł­

szczonego przez h.ttlerowców 
pomnika Adama Mickiewicza, 
kt6r11 stanie na sw11m daw­
n11m miejscu, na R11nku Kra­
kowskim. Prace te w11konu;e 
Spółdzielnia „Brąz DekOTaC1/1· 
n11" w Warszawie. Rekonstru~ 
cję brakuiących czę~cł prze· 
prowadzq w Krakowie prof 
J. Tothowa \ prof. St. Poplaw· 

ald. 

N A ZDJĘCIU: prace relwn.· 
atrukcvjne prz11 glówneJ fiou­
„ze przeprowadzajq monter -
brqzownlk Boleslaw Mazurek 
i bTqzownfk - patynlan Ro· 

man Polkowski 

, ................................••.........................•....••............•.. , 
I • Pierwsze meldunki z meczu WŁÓKNIARZ - GAR· I 

BARN1A , 

ł • Mecz druł.yn „dz!k\ch• 
ł 
: • Akrobacyjne loty modeli na uwięzi 

i 
i 
I 
\ 
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• Koncert IDO-osobowego chóru WDK 

a Popisy laureatów konkursu festiwalowego zespoł6w: 
im. STRZELCZYKA, Im. HARNAMA i WDK 

• Program pt. •K.A:tDY MA „a Ł o S"C 

z udzlalem: BOJARSKIEJ, MODRZYRSKIEJ, 
KURTYCZA, KOWALSKIEGO, 
PA Wł.OWSKIEGO, SIWCZYLA­
SA I SLASKIEGO 

• KtERMASZ KS I Ą Z K I z LOTERIĄ 
- ow główne atrakcje, które przyniesie C1 

Z lCll'onll: Jednq t ciolowych p~zyejl 
Jopońs1cie90 prog ramu narodowego b4" 
dzie wy.d~p Chóru Centra lnego, najlep.­
nego ze wsrystlc ich współcze1nyeh joot 
pońs klch eh6r6w. 

Z Kanady: 3 srtukl Moliera wysto­
"• będq p rzei naj lepsty ltonadyjskt J..eoł 
1~6ł teatra lny - 11Theotre du Nouveau 
Monde", który w tym mleslqcu blen.e 
udt i cł w Festiwalu ntu\d d romotyc:z:nej 
w Paryiu. 

załogi fabryk 
Na Igrzyskach Sportowych Mlodzleży w czasie Fes«malu 
turniej piłki koszykowej rozegran11 zostanie na warszawskim 
Toru:a rze. Obecnie trwa1q intens11wne prace prz11 wykaricza• 

niu obiektu. 

NA ZDJllCIU: fragTM'ltt budow11. 

Z klglll Flomandtkl Teatr lud°"" 
wystawi pantomim• słynnego "Dyla S04 
wizd1"2oło ' '• 

Z Holandlll UJo;zymy ponlomlm4 VI 
f.ykonon lu jednego 1: nojlepnych ho­
l11onderslclch a rty stów Rob von Royno, orl 

. rai występ hołenderslcl ej 0<kle1try mł~ 

95 PROC. ZAł..OGI WZPB 
1 MAJA PODJĘLO 

ZOBOWIĄZANIA LIPCOWE 

Wczoraj zobowt4z11n1a lipco­
we podejmowala zaloaa czer­
wonego Widzewa -- WZPB 
1 Maja. 

Oo Czynu Llpcowe"o przy­
stąpiło 95 proc. załug1 tych z.a-
kladów. · 
Wartościowe wbow111zanla 

podJęłe załoga zgrzeblarni 
postanawlaJąc zmnle1~zyć ilość 
oclpadków o 890 kg, 

Zespół majstra Czarneckie­
go przyrzekł zreallzować 1we 
roczne zadania na IO dnt 
przed terminem oraz obn i tyć 
il n~<' odpadków o 1 proc. 
Walkę o oszczędność 1\14> 

(Dalsiy cląs na str. Zl 

Polityka aktvwnPJ!O wsnMi.'itniPnirr. 

- 7Pri'ynie n„u:ną dro2ą 

or;iąl!nięcin trwałf>l!O pokoju 

Zakończenie wizyty 
premiera U Nu w Jugosławii 

Agencja TanJug donosi, te 18 bm. rano opuAcll aamolo· 
Iem JugoKlawlę premier Barm1 V Nn wraa ze 1wym oto· 
c:i:eniem, udając alę a otfcJalną will'tl! do Wlelklel BqtaniL 

Po zakończeniu rozmów 

r---------------------------------------- dzlołow•J. 1 lndl11 W pl'%edstowle<1lu galowym 

Ogólnopolska konferencja naukowo-techniczna 
na temat postępu technicznego 

przemyśle barwników i półproduktów w 
W dniu Ul bm. w emachn chemii Pollltthnlkl LódzkleJ rozpocięła •l'l dwudniowa 

konferencja aaukowo-le<:lmlC:zoa na temal postępu lec:lulic.mego w przemy§le barwni­
ków I półproduktów. 

wystqplq słynni ortyłd, którq 1oprei:eno6 
luiq hlnduskq muzyk• ludowq I lecrif 
ludowy. 

1. Pronclh Z.spół ••W'OdOW'I „Fobbrl'I 
'I teotru ,,d'AuJourd'liul'', który z.dobył 
pierwszQ nogrod4 w lconlc.ur11t młodych 
•••połów, W)'S.tawl „Arltklno' - przed• 
ttowlenie, ob101ujqce najlepne tradyit •l• toatru froncusklogo. 

Pl'%yjod1le nlwnloł • Francji doskona4 
Io orl<le11ta Jottowa pod dyrekcjq xnał 
"ego Gerry Ml ngo. 

Z llra1yllh Zespół murz:y~sld 0 Teat1 
Ludowy Broiyfli" polc.o że program bOi' 
gotych I fascynujqcych p ' ośnl i tańców 
bro'lyl iJskłch . 

Z lulga<ilr Wystqpl No""'owy Zup6ł 
P ełn1 ' Tańco dobrte inany w wlelu 
110llcoch Europy. No progrom norodo­
""I Bułga~ złoźQ si• W'fSIQpy wielu dO' 
1konołyi:h ortyst6w, włr6d nleh loure0t 

W konferencll wzięli mię· posti:pu w stosowaniu barw- to nCJGrody Kr.islera, skr>ypko AbadJ„ .,.,.,.,.,.,.,., ... .,..,. ... .,. ......... „„... dzy tnnymJ udział: wicemini- ników w prz.emysłach róż· fa, 

I Uwaga, 
Czytelnicy! 

iter Przemysłu Chemicznego nych" - Inż. Czeslaw Garda. Al,,.a ZDchodnlat Kraj ten pokoi• 

I f'\Om dekowsze I oryginalne prz:edst04 
mgr int. Franciszek Ulak. dy- W dniu dzisiejszym po wy- wienlo tańców 1 obnęd6w ludowych~ 
rektor generalny MPChem. l słuchaniu pozos tałych refera- l'tłv01ymy utwory gron• na bębnoch1 

I 

prezll8 Stowarzyszenia Cheml- tów zebr ani na konferencji Melodio czo"'J' I po"fWa słuchaczy 
ków mgr inż . Sta nisław Mier- dyskutować będą nad osiąg. '~i:.,,~'wystqp• słynny „Berliner !"' 
nik, dyrektor Depa r tamentu nięclam\, brakami I trudnoś- semble", , J9dnq •• oztu1c Bortołt• 

1 PKPO mgr inż. N iesiołowski , claml przemysłu barwnikar- 8rechto. I 

I 

W dniu d:dsleJsiym w na- 1 

radzie pt, „Doświadcaenla 1 

pracy partyjnej oa wsi" - I 

11101 &&blera sekretan or- I 
l 1anlz1cJI partyjnej w vo· 1 

1 madde Dalików, w pow. 1 

przedstawiciele KŁ PZPR, re- skiego, aby w ostatecznych Z lndoneilh Tańce • IO'TlantycrneJ 
ktorzy I profesorowie wyższych wnlookach wytyczyć nowe NY•PY Bo li stanowlt bfldq etęjf boga• tego programu ortystyc:r.nego, pn:ywl.,. 
uczelni z całej Polski, pracow· kierunki jego rozwoju. „onego protu młocltlei tego kraju, 
nicy naukowi wyższych u-.--------------------------
czelni I instytutów, przed~ta­
wiciele b iur projektów or az 
przodownicy praty z przemy­
słu barwn ików l przedst~wi­
clele wielu innych przemy· 

łęcsyokim - Tadeuss Gór· 1 
nfak. 

I słów. 
I I 

at t 3 Konferencję zagaił przewod-
1 - p rz s r. : nlczący komitetu organizacyj-

' nego i prezes Oddziału Łódz­,„,, ... ,.,. ......... , ...... „„ ... kiego SITPChem. mgr Int 
Kacprzak. Następnie gło1 za­
brał wicemin ister Ulak. W 

Delegacja rządowa 
Wietnamskiej Republiki Demokratycznej 
przybędzie w lipcu do Moskwy 

1>remlera U Nu z politykami 
jugosłowiańskimi oalosz.ono 
wspólny komunikat. Podkr ... 
ś1a on, :!:e oba rządy są zdecy­
dowane kontynuować swe wy­
siłki w k ierunku możliwie naj­
pełn iejszej realiz.acjJ polityki 
aktywnego współistnienia, 
która cieszy się coraz wJęk­
nym poparciem, jako jedynie 
~wna droga osiągnięcia trwa­
łego poko}U 1 rozwoju współ­
pracy międl;yi)aństwowej. 

Rew o lta w Argent11n· 1·e 
1

· ~~F~c{:11r~~1~ri p~::::: J W pierwszym dniu konfe-

Mlnlster5hvo Spraw Zagranlcmych ZSRR podało do 
wiadomości, te w pierwszej połowie llpca br. przyby~ ma 
do Moskwy delegacja riądowa WietnamskleJ Republiki 
llemokratycznej. llelegacJa riądu \VRD przybędzie do 
Zwi'!-zku Radzieckiego 1 oficjalną wizytą na zaproszenie 
rządu radzieckiego. 

Donlosł e wydarzenia, jakie 
zaszły ostatnio na arenie mlę­
dzynarodoweJ - głosi między 
innymi komunikat - wyrat­
nle wskazują. że napięcie na 
świecie zmniejsza się w dal­
szym ciągu 1 że zwiększają się 
możliwości zachowania 1 u­
mocnienia pokoju. Bunna i 
Jugosławia prowa<U11c koru&­
kwentnie pokojow11 politykę 
wniosły swój wkład do takie­
go rozwoju sytuacji. 

KomµnikAt stwierdza, te o­
ba kra je przywiązują szcze­
gólną wagę do dalszego i:a­

cieśnian ia swojej współpracy 
gospodarczej. ' 

Spotkanie 
Dulles · 

-MacMillan 
-l Pinay 

B A b b I rencl! wysłuchano siedmiu re-

UellOS ires - om ardowane (eratów. M i ędzy Innymi refe-

z morza I powietrza 
rat pt. „Wkład nauk.i pol•kiej 
w rozwój przemysłu barwni· 
ków I półproduktów" wvgło­
sil prot Trepka. referat pt. 
„Dorobek przemysłu barwni­
karskiego w okresie dzieslę· 

ciolecla" wyglo•il mgr A. Lach 
oraz referat pt. „Zagadn iem(' 

Do Ni.,we10 Jorku nadessły wi&domojd s Buenos Aires, 
ie 16 bm. w stolicy Arrentyny wybuchły rouuohJ', 

Z chaotyczinych 1 częstokroć nądawy został także ostrze­
sprzec:znych !Jl!ormacji wyn.i- Lany z okrętu wojennego st.o­
k.a, że oddziały marynaa:ki jącego w porcie. 
wojennej i lotnictwa morskie-
go wypowiedziały posłu.szeń-
~ rządowi Komunikat ra­
diowy, n.ada111y z siedziby rzą­
du Perona gło>i, że rewolta 
objęła n ieliczne jednostki· ma­
rynarki wO']ennej z baey Pun­
ta Inbie oraz część lotnictwa 
morskiiego. Komunikart twier­
d.zi również, że wojska rządo­
we opanowały sytua<:Ję. Jed­
nakże z doniesień agencj i za­
gran icznych wynika, że walki 
w Buenos Aires przybierają 
na 8iile. Około południa 16 
bm. 7 sa.,wlotów zrzuciło 
bomby na pałac rządowy Ca­
sa Rosada. Artyler ia przeciw­
lotnicz.a wojsk rządowych ze­
strzeliła. 1 samolot. Wkrótce 
kilka bombowców zrzu­
ciło bomby na gmach Mini-
niaterstwa Finansów o raz na 

Do1·ośli 

maturzyści 
Tegoroczni maturzyjci z II Liceum dla PracuJąeych przy 

ul . Więckowskiego 41 w chwili składania. egzaminów ma­
turalnych nieWiele różnią się od swych młodszych wiekiem 
kolegów ae szkół przedpoludn1owych. Tak samo są bladzi 
I stremowani, tak samo wahają się przez chwilę. nim wy­
ciągną kartkę z pytania.ml. Co prawda, wseystkie pytania. 
egzaminacyjne są Już dawno przerobione I odpowiedzi nie 
powinny Im nastręczać specjalnych trudności, ale mimo 
wszystko uczniowie odczuwają trochę niepokoju, 

Komisja egzaminacyjna, roczną uczn ia , jego zdolno­
ści, Wa["Unki domowe. 

Na egz.aminie zdarzają 

Jak podaje prasa, dnLa 16 Plam de iMayo, Jak poda je 
bm. w Nowym Jorku odbyło radio nądowe, wybuchy 
się spotkanie ministrów bomb spowodowały śmierć 
Spraw Zagranicz.nych mo- wielu 

się często miłe n iespodz ian­
ki, k iedy uczeń, który w cią­
gu roku szkolnego n ie wy­
kazywał specjalnych zdolno­
śc i, referuje doskonale wy­

cantw zachodnich: Dullesa, osób cywilnych. Pałac ciągn ięty tema t. 

- Odsun stę trochę i ja chcę zo baczl/C 
- Kry~ka, co widzisz - mów! 
- Ciszej , ci szej, bo nas us!yszq. 

To, co tcidzici7 na zdjęciu, mili czytelnl cy, t o 
tzw. populanne w języku uczniów i studentó w 
„gielda·'. Brzydko j est podpatrywać i to w d<>­
da.t~u . prze~ diiurkę od klucza, a.le co robić, gd y 
wlasnie Alma Bar ioszek zda.je egzamin z biolo-

ui i, a my jesteśm11 tacy ciekawi .„ 

o I 
I 

"'IELKI 
FESTYN 
X-LECIA • MacM il\ana i Pinay'a. 

której prziewodniczącym je st 
dyrektor szkoły tow . Zyg­
m unt' Zakrzewski przysłu­
chuje się uważnie odpowie­
dziom. Trzeba ocenić słusz­
nie i sp rawiedliwie. Obok 
wyniku uzyska nego na egw.­
m ilnie maturalnym trzeba 
też wziąć pod uwagę oc enę W groma d2Jie uczniów zda ją również I ci, którzy 

prrez cały rok byli p ierwsi 
w nauce i pracy srpolecz.nej 
- pr zodownicy na uki: Wa­
cł.aw Bukarewicz, pr;icow­
nik druka.rni w Łodzi, 
Kaz'.mierz Wiliński - p ra­
cown~k fizycmy Paged'u, 
laborantka Krystyna Cie­
s ielska , czy Felicja Biler ­
man - gospodyni domowa. 
Egz.am:na torzy uśmiechają 
się życzliwie do zarumienio-

nych z emocj.f ma<turzystów, 
wpisuj ą do protokółu matu­
ralnego jedną piątkę po 
d rugiej, To się nazywa ma ­
tu ra! Będzie s.'.ę czym po­
chwal:ć w dom u przed „. nie, 
nie przed rodz:c::imi, lecz 
przede wszystkim przed mę­
żem, żoną, dziećmi, bo n ie 
z:;pominajmy, że n.asi matu­
rzyści - to dorośl i ludzie, z 
k tórych wielu pozakładało 
już swoje własne rodziny. 

i „Głosu Robotniczego" - Twojej gazety 
\ w Parku Ludowym na Zdrowiu w niedzielę 19 bm. 

I 
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Dodatkowa Y 
ATRAKCJA DLA DZIECI 

Co? 
FESTYN 

Gdzie? 
w PARKU NA JULIANOWIE 

Hledq?_ 
TAKLE w NIEDZIELĘ 19 czerwca 

Agencja Reutera dono-s>l, że 
będą oni kontynuowali rozmo­
wy również dnia 17 bm. We­
dług in formacji te j agenci i, 
17 bm. w rozmowach min i­
st rów S praw Zagranicznych 
t rzech mocarstw wcźm '. e u­
dzia ł równ'.eż kanclerz Nie­
mieckie j Republiki Fedei-al­
nej - Adenau er, · k tóry prze­
bywa obecnie w USA. 

Wokół 
konferencji 

czterech 
W prasie paryskiej ukaza­

ły się wiadomości, że tny mo­
carstwa zachodnie postanowi­
ły p rzed konferencją cz< erech 
w Genew;e zwołać nadzwy­
czajną sesj ę rady bloku pół­
nocno - atlantyckiego. Sesja 
ta ma być zwołana na 16 lip­
ca w Paryżu. 

Kartki i: pytan iamt już wycicwntęte. Teraz tyl­
ko parę minut uw agi i skupie nia, bo pytania nie 
są l atwe i wymagają dokładnego opanowania 
materiału. Zresztą polo ni~ta prof. Tadeusz Je­
romin „nie wypuszcza. braków", kto dos la3e oce­
nę ~ardzo dobrą,_ te n istotnie musi na nią r ze­
telnie zapracowac. Podob nie wygląda egzamin z 
histor ii u . prof K arola Latowskiego. I tu ta; 
tr.:.eba pamiętać o najmni ejsz11m nawet w yda-

rzeniu historycznym. 
Ale nie . przeszkadzajm y, bo wlaś nie dwaj ab­
solwenci X I klasy Il L i ceum dla Pra.ru;qcych, 
A bram flech.t i Eugeniusz K ondraciuk, przygo­
towu; q się do odpowiedzi z wyżej w 11mienio-

n 11ch przedm iotów, 



STR. S GŁOS ROBOTNICZY 17 czerwca llrn1l r. tnr i~ 

Tkaczka 
z ZPB im. Dzierżyńskiego 

Stanisława. 

Gawlik 

Przeciwko ingerencji imperialistów 
w wewnętrzne sprawy 

krajów demokracji ludowej! 

Kont erencja naukowa 
poświęcona zast11sowaniu 

izotopów promieniotwórczych 

Na straży granicy 
na Odrze i Nysie 
W wletklej dy3kuajł, jaka. tae%J1 rię w ch!DUI obecnej 

na terenie cal11ch Niem.lee wok6l not11 radzieckiej 
do. rzqdu Nłem!eckiej Republik! Fede1'atnej, kola, które 
am na chwUę nie zrez111mowal11 z 1\o.nla zamętu ! nie­
pokoju na §wiecie, podnios!y mów gloa na temat naszej 
granicy na Odrze ł Ny:oie ŁuŻl/ckiej. - delegat 

na Z1romadze1ie 
L!._Helsinka_cb~ 

Artykuł J. Katza-Suchego w „Prawdzie" 

18 bm., w gmachu Pol.8ldeJ Akademll Na.uk rcnpoczęły 
się dwudnłowe obra.dT konferenc!ł naukowej, I>Oiwlęoonej 
za.łasowaniu :flzotopów promleDiotwórceych w różnych 
dded.r.tnadi nauki i gosJ,IOl'l&r'hi n&rodOIWe.f. Propaganda rewizjonistyczna, pods11ca.M przez jun­

krów i monopolistów, którz11 utracm na tttenach na­
szych Ziem Zachodnich ł na tef'1/tortum NRD TM 'l\a zaw­
sze, bezpowrotnie swe latyfundia i zakład?/ przemvslowe, 
operowała nieodmiennie i miłuje dalej operqwać O.TIJU· 

mentem, że przesiedleńcv nigd11 nłe zrezvgnu;lq z planów 
pow10tu na te terytcrta.. 

W czwarikoweJ „Prawdde" ukaial lłę arbklll dl'J'ektora Polskiego Instytutu Spra.w 
Młęds)'llarodowych dr JW!U1ra lt&b:a-8uchqo. Art7kul zatyt ulowa.ny „Przeciwko lnccrencjł 
lmpedalllł6w w wewnęłn:ne 1prawy laa,Jów demokracji ludowej!" siwlerdza :m. In. 

W konferencj&, 1J0rg.i:ntro.. 
wan.ej przez odd'l:ia!ł warsmw­
skd Pnlaklego Tow~stwa 
Przy.rodnLków lm. Kopernik.a, 

biene udz!.al wielu wybrtnych 
uczonych z dzied'ziny fizyki, 
chemii, medycyny, agrotech­
nfloi i biologi.I, reprezentują­

Jednym g manewrów, :unie­
rzaj(cych do te&o, aby nie do­
p\.Ulclć do osłabienia napięcia 
i do poprawy stOBunków mię­
dzynarodowych, jest absurdal­
na samą przez si~ teoria o 
~lu w kra.jach demo-

nych v1rypadów pr:r.eclwko na-,-------------------------- cych różne ośroa.k[ naukowe 
s.iemu krajowi, tąda1\ zagar- w kroju oraz pracownky prze-
nlr:cla ziem polskich, zrewido- Kataslrofa samochodowo we Francii mysłowych m...<fytutów nau1ro-
wan1a granicy na Odrze i Ny- wycli. Celem konferencji jest 

Poatara.m11 się, powolu.jq.c 1ię przede w1211st}cim na pra­
sę zacliodnlo-nlemiec}eą, a nawet I prtuę przuiedt~­
c6w, wskaz(lć, te 1uiTok!e mll.!I/ przesiedleńców m11~l'ł 
inaczej, nf.ż ich. reokCJIJni prowod11rz11. 1!11, która uznana została w ~wanie szerok'.ch 

układach J;>OC7,.dałll$kich za możliwooci wykonysbani.a il!lO-
llfanicę paf1stwową mii,:lzy tqpów ;promienw.twórcz;.rch w 
Polską a Niemcarnl. badaru!ladl pnebiegu w1elu 

Tygodnik przesiedleńców ,,Die Sttmrne der Vertriebe­
nen" pisal jeszcz~ to roku 195~, ie niepokojqc11 jest fakt, 
iż prasa zachodmo-niemiecka coTaz częlctej pis.ie o ko­
niecznofol rezygnacji z ptób imian11 (1Tanicy na Odrz'e 
i N11sle. Wypowiedź zna.ncoo komentatora. radiowego, 
FTiedlii-ni1e7a. która była bezpośredniq prz11cz11nq tego 
artykulu, sugerowa~a po prom, 4011 tstniejqcym faktom, 
a takim jest beupornie i$tnienie gTlll\\cv ria Odrze i N11· 
aie, nadać prawnq formę ukła.du. 

* "I • kraeji ludowej pod . hasłem 
STANISŁAWA GAWLIK, ,„neutrallzacJi" iuropy wscho-

przodują.ca tkac.i:ka z Zakla- dniej dawno obalonej przez 
dów Przemyllu 'Bawełnianego lud wlad:w kapltali1tów i ob­
im. Dzierżyń3kiego w Łodzi, szamlltów. Te teortę brutalnej 
;)tldna z naij'bard!Z!liej czynnych, illłerencjl w wewnętrzne apra­
bezpartyjnych aktywJatek wy innych państw, obłudnie 
Frontu 'Narodowego, czlonkini zamaskowaną frazesem o „wy­
Ł6dzkiego Komitetu Frontu zwolenlu", 11toszą 0110bi•totci 
Narodowego, mimo it jest je- oficjalne w Stanach Zjedno­
iszcze mloda, przełyla bardzo 1 cz.onych. 
.wiele, MaJ11c l)Ól roku stTaclł.a Naród polski - kontynuuje 
ojca, robotnika, który unar.l autor - nie mote pominąć 
na gruźlicę. Dzieciństwo jej, powtarzających i;ię wciąż w 
tak ja'k czworga atars:r.e&o ro- W~ie prowokacyj­
dzeństwa, miało WlilCeJ dni 
głodnych niż sytych. W czasie 
okupacji Stanisława Gawlik 
wywieziona zostaje na przy­
musowe roboty do Niemiec. 
Po powrocie do kraju ro.wo­
czyna pracę w Zakładach im. 
Dzierżyńskiego, Uczy się :zawo­
du tkaczki, w 'krótkim czasie 
staje w nereiiach pr7JOdujl\­
cych. 

Poszukiwania 
l1Jem1iczej wyspy 

„lr61estwa l1dzklścl'1 

Wlad:a ludo'"' w Polsce l•t:ileje z 
woli M<odu pclslllei:o. Zv " whxhę 
1191'6<1 pol•kl iąl..dł tyciem wielu ty· i1„, •I"'""'· Ofl<I""' proKa fKIC'Odu 
władr4 1\1 uv..-.111• I unrnila Jq nio­
z-łcfo~ hJ wfad•J lud..-.j nl<o 
11\ołn• •-lt hll.....Sw Polllil, nle­
tyiullntkl l•J pranie, jej nl°""logło­
ici. Ddq„ włachy lt.lll!>Woi, priJjoinl u 
ZMcptW.. fl.aobledllm, GlllMMI R09U· 
bll~'I Ludewq I IM1J'll krgjomi domo­
ktocli llldow<oj. Jesto...,y w scor;le 1d„ 
cyd-onie ocloprw.! wu~ prowoka· 
cyjno, Clflll'POl•kle wypady rewlzjonł· 
stów I l)'ch wsxysl~ich, którzy chcieliby 
tnowu złotrt fo!:sJr.~ w ef..,ua k•1G­
lowt IGgronłcll'Mft'IU. 

Naród pqJ.skii. oświadcza z 
mocą, że będzie niieu.g:ęcte 
brOnił prr:ed wszelkimi wro­
gim\ rokusami swych w ielkich 
Z<Wbyczy socj.a.lnych, swej 
n.iieu..wtarości, integralnoiśct 
terytorialnej. Dzięki uchwa­
l!Oln Konferencji Wairszaw­

W dntu 11 czerwca podczas dorocznych wykig6w samocho­
dowych w Le Mans, w zachodniej Francji, miała mlejlce 
tTagiczna. katastTofa samochodowa, w które; poniosło śmierć 

77 osób. 
NA ZDJĘCIU: poszukiwanie Tzeczy naie~ącvch do offa.r ka­

tastrofy, w celu zidirntyfikowania zwłok. 

Deputowany Philippe Barres 
o polityce zagranicznej Francji 

Dziennik „Monde" opublikował ariykoł deputowa.nego 
do Z&Tomadzcnia Narodowego Darren., który W)'rUa duto 
nle&tdowolenle z terro, :le ,Jtd ponad 5 lat polityka francu­
ska w imię solidarności zachodniej Jest zupełnie pasywna". 

procesów ch~yuh, tech­
nologiozinycti Ql'az w rolnic­
twie, hutnictwie, prnemylile 
maszynowym, s:poeywczym 
i~ S toSOW1311l.le l.7.otopów l)ro­
miendotwórczydl ma wi~!.oe 
~e l'Ó\vruet w medy­
cynte, np. w badianie.eh ulda­
du krążeni1 krwi, leczen~ no­
watv.m-ów 1~. 

Do rorppn~ w Poloce bodot\ naci 
10Jlosowcnlem ba11op6w p.....tMl-6r. 
cqch no w!~lc11111 •talą pnyozynl •lę w 
tnCECr\J1'ft 'topniu uruchoml•nł• reakto­
ra at3mOWft!;O - un.:qcbon?a wytwNJOo 
Jqceg<> n•!l'olnl<ojn~o rod•alu hotopy 
p<o°"'9nłotwóme - który otnrm""'J a 
ZSllR. Zonlm noslqpi un.ch~ ,.. 
aktora - 1»l1klo ploców:d nauk ... • b~. 
dq moi:ty ke~ać jui 'w rolru pn„ 
szlym • till:udolłllęclu llotopów, )..:ile 
udostąpnl nam Związek lladsieckl, ...,. 
liiuJqc politrl<• wy1<orir11onia ..,.."'Ilu 
a1o-j dla cełów potojo...,.h. 

W p!.erVJ3XYill dniu konfe­
rencji u.brani wysłuchali re­
fera.tów, wygłos:zioo.ych przez 
członka - korespondenta PAN 
prof. dr A. Sołtoo:ia pt, „O 
praemiianach jądrowych" 0r&2: 
prof . .IG!ndydata naiuk Z. Wil­
he-Jmiego pt. „Zródło iroto.­
PÓW promlenlctwórczycli". w 
obr.ad.ach popołudll.lowych :in~ 
stały wygłoszone referaty o 
zasadach parni.aa-ów promie­
niotwórczości oraz o zastooo­
w.ariiu l.mtopów w biologl!I, 
medycynie i rolnictwie. 

Obrady trwają. 

Innv organ priestedleńców w Niemczech. zachodnich 
„Ost-West Kuril!r" donołU w t11m aa.mvm mnie; więcej 
czaale, że lnst11tut Badań Opinii Publicznej w Allens­
bach przeprowadził ankietę, której W11niki zaniepokoiły 
Pf'Z!/Wódców crga11.i.za.cji prze1ledle1\cz11ch. Oto bowiem 
na p11tanle: „czv uważacie, ie Pomo-rze, Sląsk i Pru.a11 
Wschodnie sq stracone dla Niemiec" twierdzctco odpo­
wiedziała przvtlacza;ąca większość. 
Równieź na lenna.eh. tvgodników zachodnio-nlemiec­

klch, Te:prezentujących różne odcienie polityczne, można 
nierzadko spotkać art11kul11, które zwracają u.wagę na 
1l.abnqce zaintereiowanie przesiedteńców zagadnieniem 
powrotu. W paru z postępującq asymtlcu:;q. z włącza­
niem do procesu gospodarczego, maleją wpl11wt1 prowo­
d1/TÓW, stoJąc11ch na czele różnego rodzaju ziomkostw. 
„Mi11tchner Merkur" pisal je1teniq roku u.biegłego, że 

„pueb11wając11 w Bawarii przesie"tleńcy ze Wschodu 
nie my§l.q zupełnie o powrocie do 1tCL1e:t ojczyzny, Wy­
jątkiem sq tl/lko zupełnie 1tarZ11 ludzie". 

WWoWiectzl te lwładczq, że w sp<ile<;zemtwte zach.o­
dnio-ntemłeckim panuje co-raz większe zrozumienie fak­
tu, tż układ zgorzeteckl, którego piq!q rocznicę będz!e­
mv niedługo święcić, uregulow[ll raz na zawsze sprawę 
gra.nic międztt Niemcami i Polską Ludowq. 

Gran.!ca t11 1tała się po TIU pWTWBZll w h!storU naro­
du pouk!ego i niemieckiego granicq PTZ11ia.źni międzv 
nt13zymi narodami. 

- To, te ja, robotnica -
mówi Stanisława GaWl.ik -
wspólnie z innymJ robotnika­
mi, ludtmi naukl, literatami, 
działaczami polityc::znymi z ca­
te&o świata będę n& Ziroma­
dzenat w Helsl.nkach., jest 
najlepszym dowoda:n, te spra­
wę pokoju na łwieeie wr.lęly 
w swe ręce miliony ludzi, dla 
których sprawa ta. jest naj­
ważniejsza. Wierzę, te Zgro­
madzenie :zbliży do siebie nie 
tylko uc:restników, lecz i na­
l"Ody, które będą reprezento­
wali. Przyczynimy się do tego, 
te i rządy iróżnych krajów za­
czną tak jak my - prości lu­
dzie - rozmawiać wspólnym 

LotnJctwo • fili.Pińskie pOjZU- sk!Jej możemy spik.ojnie i pc­
ldwato przez cały dzień 15 wnie paitrzeć w pl1Z)"SZłość. 
bm. tajemniczej wyspy „Kró- Jest rzeczą pożałowania go­
le.5twa 11.ft:lzkości". które za1ko- doą - pisze autor - że wła­
nmnikowalo rządowi Flllpln o lionie teraz, gdy przygotowuje 
swym istnieniu w szeregu ll- się konferencję szefów czte­
stów wysyłanych od man::a br. rech wielkich mocarstw, któ­
z tądanlem uznania tego rej żądają narody i z którą 
„państwa" na forum między- wiąże się wiel~ nad:zliel, 
narodowym. Jak dotąd nie pewni działacze w Stanac!h 
?.doł111110 ustalić położenia tej Zjednoczonych wysuwają ab­
Wj'!JPY majdującej się gozleś surdalne propozycje, jakoby 
na Pacyfiku. Przebywający w należało zająć 11lę restauracją 

Manili niejaki Morton Meads, dawnych reżimów w krajach 
który okireśla sam siebie jako demokiracji ludowej. Jest to 
konsula „Królestwa ludilk<iś- świadectwo utraty poczucia 
ci", nie pabra!il wska~ć wys- rzeczywistości. 

„Uważało się - pisze Ba,r- '!"--------------------------

O granicy tej mów!l niedawno na Z4 Plenum KC 
Niemieckiej Socjali.stvcznej Partit Jedności tow. Ulbricht. 
Składając spra.wozdanie z W!lflików Konferencji War-
1zawskiej, mówiąc o jej znaczeniu dta sprawy zjedoocze­
nla Ntemiec, tow. Ulbricht stwierd;ril: 

py na mapie: ~świadczył o~, Nar~ polski, który jed.no­
!e zamie57ikuJe Ją grupa dti- myślme broni sprawy pol~oju 
w~ poch~cych z USA, i bezpieczeństwa mlędzynaro­
Anglu, Japonii. FrancJ~ 1 ~n: oowego, manifestuje przed 
nych krajów. Rządzi rurru całym światem swą gorącą 
Amerykanin W: A. Ryi_mt, .któ-1 wierność ogólnie uznanym za­
rego 7.astępcą Jest mezn:anej sadom odpowiadającym lnte-

res - że nas! sojusznicy mogą 
lepiej niż my osąd'Lić, jakie 
środki są potrzebne dla obro­
ny interesów na51Zego lcraju''. 
Autar a·rtykulu wykazuje, że 

takle stanowtsko u111emożl1-

wllo Francjl przeciwstawia.nie 
się remllitaa:'yZJ>_cjJ Niemiec 
zachodnich, przcs2lk:odzllo jej 
w z,ajęcLu korzystnego stano­
wi.3.k8 w EurO'Pie i w uregu­
low&:rlu trudności w kolo­
n.lach, J.ak rownież w „prze­
prowadzeniu bez-oośrednich 

Plany rozszerzenia turec1'o --IFacklego 

,,Kaidy rdrowo myśll\cy obywa.tel rozumie, ze usta­
lona porozumieniem trzech mooaratw w Jałcie i Poezda­
mle granica na Odne 1 N7sle mady nie będzie zmJe­
niona. Jcślł kto łączy rokowania w 11prawie zjedno­
czenia Niemiec z rewi%JI\ granicy na Odrze I Nysie, ten 
potwierdza tym samym, Iż nulla tyllto pretekstu, a.by 
sabotować to zjednoczenie". 

językiem. 
Takie zalecenie dala załoga 

Zakładów im. Dzierżyńskiego, 
a z:a jej pośrednictwem 300 ty­
sięcy polskich włókniarzy, no 

n.arodowości V. Andersen. • resom wszystkich narodów. 

~~~j:~: mi:~::~e: 
1 

Dywersyjna działalność 
wali na Zgromadzenie do Hel· H 1 d 1 

alnek - :nówi dalej Stani!ła- o en row w Indonez1·1· 
wa Gawlik - polec1lt mi, 

fO'llffiÓW :z Moskwą". 

paktu militarnego 
Agencja TASS donosi z Ankary: 
Jak wiadomo, Turcja. l Irak za.proponowały Paki.słanowf 

przystlUlienie do tureclto-lraekłego paktu militarnego. Pned 
paroma. dniami Pa.kiata.n przesłał notę rzą,dowi Turcji, w któ­
rej zawiada.mia., że polłanowil pr:r,i1tąplć do tego paktu. 

W końcu czerwca przybyć W przeddzień oficjalnej wi-

A profe1or Stern, w wydanej w zeszłym roku broszu­
rze pt. „Historyczne znaczenie Konferencji Berlińskiej", 
pl.sal, że „granica. pokoju na Odrze i Nysie jest nie tvi­
ko decydującym wkładem do zapewnienia pokoju to 
Europie, aie je!t ona jednoczefałe granicq przyjaźni 
pomiędzy dwoma n.arodami, granicq, któTa muwa wie­
lowiekowe waśnie pom.ięclzu ob11dwoma narodami, wa­
śnie 1nucznitr t><><J$Fnn.1 pr:tt.1 ldalv ;:uznu..f4'M w Hiem-
częch.". • 

abym przekazała tam, że nie­
pokoją nas różne rzeczy. Nie­
pokoi nas to, że w chwili kie­
dy ZwiąV-'K Radziecld, USA, 
AngJOO. i FraDoja zgodziły si.I: 
na six>tk&niie w Genewie, maj­
duJą się takie wpływowe O!IOo­

b~~ości, które usiłują, ml\Clć 
v.."Odę. 

Prua Indonezyjska donosi o rosnącej Ingerencji koloniza­
tor6w w wcwnętrme sprawy lmlon~I. Zjawisko to ujaw­
n!lo aię szczerr61nlc w związku z procesem rrupy Holen­
drów - Ol'll'anłzatorów dldalalnoścl dywen1yJneJ w Indonezji. 

18 bm. zostało ogłoszone oświadczenie Ministerstwa Spraw 
Zagranicznych Indonezji stwierdzające, te rząd Indonezji 
ma niezbite dowody dywersyjnej dz:iałalności Holendrów 
w różnych częściach kraju, 

ogwtadczenie podkreśla, f:e 
rząd holenderski podb.urza 
rótne elementy do akcji dy­
wersyjnej, której celem jest 
oderwanie od InOOinezji Wysp 
Moluckich. Oświadczenie po­
tępia terror kolonizatorów w 
zachodnim Irianie. 

Barres dochod-zi do wnios­
ku, że polityka ta podkopała 
stanowil;ko Francji jako wiel­
kiego mocarstwa i wyraża o­
ba.wę, iż „obecnie zdanie Pa­
ryża bę<tz.le mniej brane pod 
uwagę niż zdanie Bonn", 
S:ix:zególne nie.zadowolenie au­
tora wywołuje utrata inicja­
tywy przez dyplomację fran­
cuską w stoounkach między­

mają do TW'c::ii premierzy Pa- eyty prezydenta tureekieg:> 
kistanu i Iraku oraz pakiatah.- Bayara, premier Llbanu Sami 
ska delegacja l"Uldowa, która Solch poinformował przedsta­
przeprowadzić ma rokowama wicieli prasy, iż libańska po­
na temat przystąpienia Paki- lltyka neutralności nie zmieni 
stanu do paktu turecko-irae- się. 
kiego. · Jednakże skład deleaacjl, 

jttóra towarzyszy Bayarowi, 

Na rtraŻl/ nt13Zei granłCtl atol nie tytk.o to!nierz polski, 
ale r6wniri mllujqcy pokój Niemc11. Na 1trażv tej gra­
nicy stojq armie Zjednoczonego Dowództwa państw mi­
łujqCJlch pokój. 

M.T. 
W czasie tych rokowat\ 

omawiany ma być również 
problem „zaproszenia Innych 
krajów środkowego Wschodu, 
a w szC"Zególności Iranu i Li­
bii, aby przyłączyły aię do 
paktu turecko-trackiego". 

świadczy, iż Turcy :zarnlerza- ----­

* #(. * 
Korespondent agencji As­

sociated Press podaje z Bej­

ją energicznie domagać się 
przystąpienia Libanu do paktu 
turecko-irackiei;:o. Obserwa­
torzy podkreślają, te w skład 
delegacji tureckiej wchodzą 
premier i minister Spraw Za­
granicznych Menderes oraz 
sekretarz generalny Minister­
stwa Spraw Zagranicznych 
Nuri Birgi. Oni właśnie do­
prowadzili w swoim czasie do 
zawarcia paktu z Irakiem. 

W Czynie Lipcowym 
(Dainy d.l\C se lłr. 1) 

rowca podjęły równleż 3 bry„ 
gady młodzieżowe, które po­
stanowiły zmniejszyć ilość od­
padków o 1,5 proc. 

Kolciuszkowsklej na czegć 22 
Lipca dadzą dodatkowo 5.000 
kg przędzy i podniosą iloM 
produkcji I gatunku o 745 kg, 
Załoga tkalni „A" wyproduku„ 
je ponadplanowo 5.441 m tka-< 
nin i zwiększy ilość I gatunku 
o 3.311 m. Tkalnia „B" da d°" 
datkowo 9.200 m tkanin. Ro„ 
botnicy wykończalni zobowią„ 
zali się zrealizować plan vt 
czerwcu w 101 proc. 

narodowych, rutu: 

O 0,5 proc. obniżą odpadki 
robotnicy sklręoalni 1 dJublarn.I. 

a 46ero~i~SWI ECIE Napięta sytuacja 
w Singapurze 

ZOBOWIĄZANIA ZALOGI 
TZWS 

Prawie cala załoga Toma­
szowskich Zakładów Włókien 
Sztucznych powzięła liczne zo­
bowiązania lipcowe. Roootnt~ 
cy oddziału „Artex" zmniej„ 

O TYTUL NAJLEPIEJ 
UPORZĄDKOWANEGO 

PLACU BUDOWY 

Bombowce amervkamkle na Okinawie. 
(<dl.O• i gcnotv „SalUrday EYenlng Poot'") 

OKINAWA 
Idylla porzucona wśród bezkres­

'' nych wód Oceanu Spokojnego'' 
- tak nazwał Okinawę Iwan Gon­
czarow podczas swej podróży doo· 
koła świata na fregacie ,.Pallada". 
Kartki dziennika podr6ty Goncza­
rowa, po,§więcone tej wyspie, 81\ 
jak gdyby z.abme gorącymi blaska­
mi słońca. Bujna zwrotnikowa roś­
linność, tarasy pól ryżowych, plan­
tacje trzciny cukrowej, zieleń w11zy­
stk.kh odcieni, C"Zyste domki-zabaw­
ki, otoczone koralowymi parkanami 
- wszystko to wytlawaJo się rO'lyj­
skim podróżnikom uosobieniem spo­
koju, cichej pracy i dostatku. 

Trochę histerii 
n ystre oko pisarz11 dootrzeglo jed­
u nak groźbę zaW'isłą nad tym rw­

kosznym zakątkiem świata. - Zo­
bR.Czymy, co będzie dalej - pytał 
Goncza.row. - Czy cywiłill.Bcja dot­
knie ten zapomniany skrawek 
ziemi? I zaraz malazł odpowiedż. -
Już dotknęła. Odbyło się to bardzo 
prosto. Na dwa dni przed przyby­
ciem „Pallady", z portu Napa od­
płynęła eskadra amerykańska pozo­
stawiwszy na brzegu pismo, w któ­
rym ,.powiadamia się okręty innych 
narodów, że Ameryk.anie wzięli 1ę 
wyspę pod swoją opiekę 1 proszą, 
aby nikt się na niej nie roZJ:)()rza­
dzal" . 

Cz:arne dreadnou~hty komandora 
P arry stanęły w portach japoń~klch. 
Pod grO"źbą armat Parry wymusił 
na Japonii haniebny układ. Amery­
kański konkwistador w dłt\glm liś­
cie powiadamiał Ministerstwo Woj­
ny w Waszyngtonie, że „okupacja 
głównych portów Rlu-k!u przy 
skromnych wydatkach przynlesie 
nieopisane wprost korzyści". 

W sto lat po owych występach 
komandora Parry - wyspy Riu­
kiu (archipelag R1u-kiu, i główni\ 
wyspą Okinawa) mów_J!t.ały się gło-. 

6ne. W roku 1045 Ameryk.anie doko­
nal! tuta; desantu, z.n.a.nego pod na­
zwą „operacja Iceb0rg", 93 dni bro­
nił się na Okinawie garnizon japoń­
ski. Amerykanie stracili 50 tysi«:eY 
zabitych. 

G<mczatow 1 jego towarzysze po­
d:-óży nie poznali.by d2isiaj wyspy, 
która przed stu laty wydawała im 
się rajskim ogrodem. Okinawa dz.lś 
to wr.;pa całkowicie pozbawiona 
zie len i. Tam, gdzie klęb!ly się zaro­
śla bananów, gdzie szumiały bam­
busowe za.gaje, gdzie pięły się ku 
niebu mirty i cyplJl1ly - wiją się 
dziś szerokie wstęgi betonowych 
nawierzchni aerodromów. Na daw­
nych polach ryżowych wyrosły całe 
roje koszarowych budynków, wznie­
sionych ze specjallnie mocnego beto­
nu, wytrzymałego na uderzenia 
słynnych okinawskich tajfunów. 

Za1rabl111 ziemie 

Amerykanie, rozbudowując bazy 
na Okicawie, ani myślą o zwro­

cie archipelagu Japończyk.om. W 
grudJlliu ub. roku ,,American Politi­
cal Science Rewiew" pisał otwiarcie, 
że ,,zwrot Okinawy byłby głupotą, 
ponieważ mis)a Amerykanów ns 
tym archipelagu nosi charalcter 
strategiczny". 

W latach 1949-1950 rozpoczęły się 
pielgrzymki amerykańskich misji 
wojskowych na Okinawę. Postano­
wi-0.'10 ~a wszelką cenę uzbroić tę 
wyspę japońską. „Okinawa ro ame­
ryk.a!'1ski Gibraltar na Pacytlku" -
pisał nowojor.~i „Col!iers".- Z Oki­
nawy nasze bombowce „B 29" za­
opatrzone w bomby atomcwe mogą 
atakować skutecznie całą południo­
wo-wschodnią Azję, Chiny. Mand­
żurię, Syberię od jeziora Bajkał do 
Kamczatki. z Okinawy Ameryka­
nie mogą trzymać w szachu Japo­
nię, której USA nigdy nie powinny 
dPWierzać", · 

Na przeksztakenie Okinawy w ba­
z-: atomową Kongres USA uchwalił 
kredyty w wysokości pół miliarda 
dolaró~. Do pel:nego zakończenie. ro­
bót potrzebne będ"Zl.e dalsze pół 
mili.aros. „CoUlers" wyznaje otwar­
cie - „będzie to nasza baza napa, 
du, baza ataku". 

W remltade pośpiesznego uzb<a­
Jania wysi)y. na Okinawie 60 pro­
cent ziemi zajęt-o już pod lk>!ni&ka 
I koszary. Ziemię tę administracja 
wojskowa „dzierżawi" od tubylców, 
placąc właścicielom „czynsz", wyno­
szący cenę butelki Coca-Cola od 
hektara. lCorespondent japońskiej 
gazety ,.Asaki" donosi o masowym 
paleniu domów, o nędzy okinaw­
skich chłopów, którzy musieli po­
sprzedawać bydło, a dochodzi nawet 
do tego,' że sprzedają własne córki 
amerykańs.kim handlarzom żywym 
tow.a.rem. 

"Rlu-<kJ.u Slmpo" przytaC!ZaJl\C tak• 
ty bestlalskiejto wywlaszcz;ania vkl­
naW!ltlch chłopów pisze, że w sa­
mej tylko Will Gusuku jej mieszkań­
cy uprawiąll przed wojną 320 tysię-

. cy cubo ziemi, a o~ie, po zbudo­
waniu portów lbtniczych, chłopom 
w Gusulrn pozostały tylko ł tysiące 
cubo (cubo - 3,26 metra kwadrato­
wego). 

„Nauczyclele" demokrac!I 
prasa amerykańska twierdzi, fo 

USA nie zapominają o lud1\oścl 
Okinawy, że uczą tubylców antery­
kańsklego stylu życia. W jaki to się 
odbywa sposób - można wniosko­
wać z ostatniej powieści Vernona 
Sny<lersa pt. „HCTbaciany domek 
sierpniowego księżyca". W powie-ści 
tej Snyders opisuje „misję" nieja­
kiego kapitana Fisby, który ma u­
czyć Ok!naWC"lyków demokracji. a 
w rzoczywistoścl prowadzi na Riu­
kiu handel „Batatami o siedmiu 

baza atomowa 
USA na Pacyfiku 
gwJ.aulkach" - czyli wódką pęd:i:o-. 
n11 ze słodkich kartofli. 

W ,,Herbacianym domku" miesz­
kańcy Okinawy popijają alkohol l 
dobrodu.sznle naigrawaj!\ się ze 
swoich „nauczycieli". Tak. jest w 
powieki. W życiu jest inaczej. Pra­
sa amerykańska nic nie wspomina 
o wal!ce ludu ruu-ldu przeciw oku­
pantom, nic sit: nie pisze o powsta„ 
niu, 1',tóre w 19"3 roku 7.du.srono za 
pomocą oddziałów wojskowych, o 
wielkim strajku chłopskim, który 
na wiosnę tego roku objął wszystkie 
'\Cyspy archipelagu, Od czasu do cza­
su tylko w garetach amerykańskich 
ukazuje się skromna notatka. 
„Mieszkańcy OkinaWY domagają się 
powrotu do Japonii'' (,,Foreign A!­
falrs"). 

Tak oto Stany Zjed.nOCZOl!le 
wbrew umowom międzyn.acodowym, 
wbrew post«nowleniom Karty Na­
rodów Zjednocionych rozbudowują 
Qazę atomową na Okinawie, bazę, 
która stanowi za&rożenie pokoju na 
Dalekim Wschodzie. 

M. MARKOW 

W SlngQPu,.. - Jet wynika i donie· I ś 
11eń '"""' - syluoc:Ju jest corat bar- I szą ilo ć odpadków i za„ 
clllej nap;,1a. Strajk powuechny •••· I oszczędzą znaczną ilość su„ 
1tena .i, niemal 2 godilny no godzi· ro wca o wartości 37 .800 zł. 
"'I• W cJqvu oołatniego dnia P-• po· 33 850 ł ęd ' i 
""""" dalnych tllka 1ys1..,, robolrli· . z oszcz nooc przy-
u.„. niesie realizacja zobowiązań 

Po ulkach Singopuou krqłq nleu- podjętych przez oddział krepy. 
"""""- sllnłe urbrojone pair.I• w•i· 6 sztuk kadzi do płuczek i 
Ila I pOllcJI. W c.iu choclo.t ci~ 2 l 
wego urvc;1om1..,1a ko1'tunikcx)l noi.} os ony na maszyny przę-
1łlleJ WJPU•zciono nlewlełkq 11ou ...,. dzalnicze wykona przed ter­
tobu1clw, : łmirych ltoidy stn•iony Jeot minem samodzielny oddział 
-· policl•· inwestycji. 
Amw,mńslto GQencJa Unlled "'- Cenne zobowiązania podję„ 

omlJ'•h>Jqc ostalnle WJ.danenio w Sin- ły również zespoly młodzleżo„ 
gqpun•, przypomina ff/od ludnokl t•I 
angielRMJ kolonii. LudnoU SłngopuN we. Brygada monterów o '1 
ll<lacta 1it1 1 około '10.000 Otli\c;iykÓ<•, dni wcześniej nit przewiduje 
146.000 MalaJc1rtów, fJ.o:>o Hindusów I plan przerobi i uruchomi 60 
Płlłdatotlcryków, Ił.OOO Euro;>ejczrl<ów I maszyn 7. napędów zespoło,. 
2J,llQO esóll poc~ochq<ydt z róinych In-
nych kraj6w. Jełll chodJI o cole Maia- wych na indywidualne. 
Je. to - Jot podoje ta aamo -<la WYP 
- xamlo11kuje Je• 2.m1 tys. Chlńcrfl<ów, RODUKUJĄ 
2.936 tys. Matojciyków, 10• ty1. HlnJu. DODATKOWO 3.311 M 
16w I Pakiotańcip6w, 16 tya. Europ<>r TKANIN I GATUNKU 
ciyUw oraz 7J ty•. os6b z lnnpc:h kra• 
J6w. Singapur )ni wyd>ielofl'f : Mała• \ Robotnice od<tMłu ~-
16w I posiada włCl5ftJ pNudcmqd. dzalnl „A" ZPB Im. Dywizji 

Załogi zatrudnione przy bu.; 
dowie szkoły przy ul. Poje-o 
ziersldej oraz bloku 401 na 
Bałutach wraz z kierownika-i 
mi Klajnertem i Jablońskim 
przystąpiły do współzawodni„ 
ctwa o tytuł najlepiej up°" 
rządkowanego plac;u budowy, 

Obie załogi wezwały jedn0< 
cześnle Inne budowy do po-o 
dejmowania podobnych zobo­
wiązań. 

WZMOGĄ WALKĘ 
O OSZCZĘDNOSC 

SUROWCA 

O jeden dzień wcześniej 
dzięki podjęciu zobowiązań 
lipcowych wykona plan w 
czerwcu załoga zgrzeblarni 
Pabianickich Zakładów $rod-< 
ków Opatrunkowych. Robot„ 
nicy tego oddziału dadzą do-< 
datkowo 3.157 kg waty, a z 

------------------------- zaoszczędzonego surowca wy„ 

~oła przemysłowe w Niemczech -zach. 
domagają się 

~ !~~~ł~z~~~~~to~~~~~~a~~w!c~f zw~d~~ 

produkują 400 kg waty szpi„ 
talnej. 

Cenne 3'bowiązan!e podjęli 
również robotnicy tkalni , któ-< 
rzy postanowili wyproduko-< 
wać ponad plan 55.822 m gazy, 
Robotnicy krocl1malarni os„ 
nów zaoszczędzą 11! kg glice-< 
ryny. 4.000 m płótna zaoszczę.. 
dzi oddział ekspedycji. 

r-----~~~~~--~~~~~ prasy Zacłwdn.io - Niemieckiego Związku 

Plrzemyslu Hutnici.ego Ernst Sohr-OEder 
oświadczył, lż „iprremysł hutniczy Re\PU-

<;jgólna wartość zobowiązań 
~o wynosi pon.ad 40 tys. zł. 

Powyższy r11sunek ukazał się w „New York Times MCLgaztn". 
Redakcja zaopatrzyła go następujqCJlm podpisem: „GIBRAL­
TAR OCEANU SPOKOJNEGO". Na. mapie uwidocz,iiono 
strategiczne znaczenie Oldnawv - jako baz11 totnictwa bom-

. łlardujqC11gO, ·' 

CZYN LIPCOWY 
ROBOTNJKOW ZPW 

bliki Federalnej zaiinteresowany jest w IM. GWARDII LUDOWEJ 
ponownym nawiązaliliU stoounków han- Załoga skręcalni ZPW im. 
dlov;ych ze Związkiem Radzieekim". U- Gwardii Ludowej zmmeJSZy 
waż.am - powiedział on - że nawiązanie odpadki o 0,2 proc. i zwiększy 
nonn.alnych stosunków haindlowych przy- ilość produkcji I gatunku o 

0,3 proc. Przędzalnia podnie~ 
czyni się Jednoczwie do :rozł.adowarua sie ilość pro::lukcji I gatunku 
napięciia w stosunkach międ-zy Republiką przędzy do 90 proc. Oddział 

Federodną a ZSRR. Dlatego też llikwida- przygotowawczy zmniejszy 
cja ogr.anie.zeń w handlu i n.awi.ąmnie ilość odpadków o 0,4 proc. 

. . . . . . Pracownicy pralni wypiorą, 
noTTl'..ahH~l. wyxmany handloweJ. 1~ "". m- 5 proc. wełny ponad przewi­
teresie me tylko n.'.łJOO<lu n1ermeckJlego, dzianą normę. Czesalnia argo­
lecz wszystkich n~rod.ów._ sto&unk.i. g~- ny zaoszczędzi do końca roku 
daorcze ZSRłt z N~oarn1 w <lkresi.e m1ę- 1.200 kg wełny, a farbia rnia 
dcy pi~-wsz.ą a dz:ugą wojną świa~ po-1 ufarbuje ponad plan 8 tys. kg 
wstawiły jak n.aolfipsze w.spom.n11e1ua 'IN czesanki welnianej i 5 tys, kg 
kola.eh praemysłowców. · argony Iutnej, -· 
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JAN KOPROWSKI 

DUZY KROK NAPRZÓD 
(Po plenum Związku Literatów Polskich) 

... ~ ............ , .... ,, ..... , ... Plaarze opuszciaj11cy War• 
lluw~ po dwudniowym ple­
num, pośwlęconym zagadnie­
niom krytyki literackiej, zgo­
dni byli co do jednego: że by­
ła to bez w11tpienia najciekaw­
sza narada pisarska w ostat• 
nim pięcioleciu. Co sprawiło, 
te tak właśnie, a nJe lnaczeJ 
obrady te oceniono? Myślę, Iż 
po pl.erwsze: bogactwo dysku­
•11. która wykroczyta daleko 
poza sprawy krytyki 1 objęła 
11wym zasJęglem problemy U· 
teratury i kultury w ogóle, po 
drugie: powaga, z jaką trakto­
wano trudne 1 skomplikowane 
Hgadnienia sztuki oraz, po 
trzecie, szczeroSc! wypowiedz!, 

wad%8jących sztukę U tylko 
do Ilustratorstwa I użytko­
wo~cl. P9dJęliśmy I uświado· 
mllfśmy sobie. że sztuka rodzi 
się w wyniku złożonych pro­
cesów psychicznyc.h l Jej Istot­
nym zadanl.!m Jeet organlzo­
w ać ludzkie przeżycia I myśli 
I angażowac! człowieka w wal­
ce o najlepsze, najpiękniejsze 
cele naszej epoki, 

literatury, w JeJ moc I energię 
kulturotwórczą. Grozi to 
oderwaniem si<: od głównych 
zasad na~zej twórc;zości. Nie­
którzy krytycy I plillrze tle 
pojęli „odwłlż", dopatrując 
się .w nowej sytuAcJI prób re­
zygnacji ze zdllbytych pozycji 
realizmu socJalistycznego. W 
Istocie nie chod7J wcale o 
zerwanie z dotychczasowymi 
zdobyczami sztuki, chodzi o 
Ich pogłęblrnle, r"zwlnięcle, 
chodzi o wal'ilę 7. wulgaryzato­
rami Ideologii w Imię coraz 
pełniejszego rozwoju socjali­
stycznej literatury, 

Wyroby ludowe ! 
wędrują i 

nu r~11ki ~ 

Jak organizowaliśmy · 
spółdzielnie produkcyjne 

Była to pierwsza od kilku 
lat, naplll!<Wdę $'1lCZena, toczona 
w atmosferze wspólnej troski 
o literaturę naszego kraju, roz• 
mowa poetów I prozaików, 
historyków literatury 1 kryty• 
ków. Jeśli mieliśmy do orga• 
nlzatorów jakąś pretensję, to 
tę jedynie, dlaczego taka na­
rada nie odbyła się znacznie 
wcześniej, tuż po III Plenum 
naszej partii. Pl~an:e rozważa U 
przecież na terenie literatury te 
problemy, które partia wysu­
nęła jako nowe wskazania w 
naszym t.yciu politycznym 1 
1polecznym. 

1 gdyby podobna narada u„ 
teracka odbyła sle kilka mle­
alęcy temu, uniknęlibyśmy -
by(! może - tych błędów, któ­
re pojawiły się ostatnio w 
krytyce lfterackieJ. Jaklet to 
są błędy I jaką przybrały ona 
formę? 

Wielka dyskusja, tocząca 
słę od roku na łamach pism 
literackich J kulturalnych oraz 
w ~rodoWiskach twóraych, 
wniosła wiele nowego w naszą 
wiedzę o reahzmle socjal!sty­
cznym. Porachowaliśmy się 
ostro ze schematyunem I 
schematykaml, ? administro­
waniem l komenderowaniem 
w twórczości, ohlllillśmy wie­
le szkodliwych „prawd", spro-

Mylnie pojmowano do nie­
dawna, że rea!il!Tl socjalisty­
czny, to zbiór formułek, przy 
pomocy których można będ:i:ie 
rozwiązać najbardziej skom­
plikowane problemy życia. 
Realizm socjalistyczny rozu­
miano jako paetykę norma­
tywną, jako kcdeks nieledwie, 
ołl;reślający, które chwyty w 
literaturze są dobre, które zie, 
Jakle formy są słuszne, a ja­
kle należy odrzucić. 

Tymczasem dyskusja ostat• 
niego okresu dowiodła, że 
obowiązujące twórcę naszego 
czasu normy, to przede wszyst­
kim normy moralne, WYnlka­
jące z uznania moralności so­
cjalistycznej. Natomia~t w 
obrębie sztuki każda tonna 
może okazać się dobrą, je§ll 
bęcfale służ:vć podstawowej 
sprawie, tj. naszej socjali.sty­
cznej Ideologii, 

Obok Jednak tych słusznych, 
celowych zdobyC'ZY literackich 
dyskusji pojawiły się w niej 
pewne niebezpieczne odchyle­
nia. Jerzy Putrament określil 
je w swoim referacle jako 
"ohvarele recydywy burżuazyj. 
nego pojmowania zadań sztu­
ki", co dało się zauważyć w 
głoszeniu przez niektórych 
krytyków I teoretyków lllera­
tury hasła „sztuki gamo­
htnel", oderwanej od spole­
czeń.ętwa I narodu, od chwlll 
dziejowej, Jej trosk I potrzeb, 

W nJektórych artykułach 
urysował się swoisty nihilizm 
doktrynalny, niewiara w ideo­
logię socfallstycznej sztuki I 

W zaktadzie ceTamłcznym 1p614zlelnł CPLiA ,,P!us­
t11k" w Kadynach., arty§ci - pla.<itycy Wybneża wyko­
nują detale archit.ektotilczne z ceramiki czerwonej, 
przeznaczone na fasady kamieniczek staromiejskich 

w Gdańsku. 
NA ZDJĘCIU: artysto ·plastyk Francbzek Luterek pra­
cuje nad medalionem przeznaczonym na fasadę kamie­

niczki przy ut. Vlugl Targ nr 4, 

Nlebezpteczcństw11 te poja­
v.1ly się częŚ<'mwo w grupie 
krytyków kralrnwsk1ch, zwła­
szcza w drukowanym na la­
mach „życia Llterackiego" 
artykule ,Jana Błoflskiego, któ-
ry oceniając dziesięciolecie 
naszej poezji odmówll jej 
wszelkich wartości, przekre­
śUI niejako całv powojenny 
dorobek w tej dziedzinie. Je­
gu nawet subiektywne Inten­
cje autora artykułu były Jak 
najll!psze, to obiektywna wy­
mowa zawartych w nim uo­
gólnień I wniosków nosi 
wszelkie cechy sceptycyzmu 1 
niewiary w potencjał twórciy 
naszej llteratny, 

:~!~~an~~~~~n1 1~ przemysłu ludowego l 
artystycznego woj. kra­
lrnwskiego zysk uje sobie 
coraz szersze uznanie, ł 
nie tylko odbiorców kra-

1

; 
JOWych, ale I zagranJ- ł 
cznych. 
Piękne lalki reglonal- ł 

ne, haft)I, koronki, ma­
katki, skrzyneczki kra­
kowskie ręcznie malo­
wane, lajkonik.I, ka~ety, 
tl'llerze, kubki drewnia­
ne, flakony, talerze I 
zwierzątka z ceramiki, 
korale I broszki z drze-
wa, glinki, srebra I ko­
ści, miniatury główek 
wawelskich, galante1ia 
skórzana, narzuty 1 kJU­
rny wędrują do Amery­
ki, Francji, NRD Szwe-
cji I Indii. ' 

....... , ....... "' ................ , ....... , ... ,, 

GdaAskie Zakłady Prze­
mysłu Tłuszczowego tm. 
gen. Wróblewskiego, jed­
ne z największ11ch w Pol­
sce, produkują margur11-
nę, tłuszcze cuk1ern\cze 
ara~ rafi.nujq oleje ja-

dalne, 

N A ZDJĘCIU: Kazimiera 
Szafran przy tran!porto­
wmi!u na prasy margarll" 
n11, która zeszla i bębna 

chłodniczego. 

Do wz!ęcia udziału w nara­
dzie „Głosu Robotnlczego" 
skłoniła mnie wypowiedź se­
kretarza gromadzkiej organi­
zacji partyjnej ,w Topoli Kró· 
lewsk!ej, tow. Stanisława 
Michalaka. 

Tow. Michalak pod2!ellł się 
doświadczeniem pracy par­
tyjnej w altcjl skupu żywca, 
a równocześnie stwierdzi!, że 
organizacja partyjna w To­
pol! Królewskiej boryka się 
z trudnościami w organftro-. 
waniu spółdzielni produkcyj­
nych. Zrozumiałem, że towa­
rzysze w Topoli nie bardzo 

j wiedzą, Jak I co należy robić. 

I Uważam za swój obowią­
zek z kolei podzielić się do­
śwladczen!aml naszej organ!­
zacji partyjnej, która ma 
pewne wyniki w budowni­
ctwie spółdzielni produkcyj­
nych. 

Walka z tego rodzaju wypa­
czentarrrt I wykrzywieniami 
nie powinna jednak oznaczać 
I nie oznacza, że wchodzimy w ł 
okres „przymrozków", „do­
kręcania ~rubkl" - Jak to 
głosi z upodobaniem kawiar­
niana płotka. Plenum wyrat­
nle odcięło się w !Wolch wy­
powiedziach od podobnych 
tendencji, 

„,..„,„~„, • .,,., ·r><I '"~'"t~·' '·""'"i "'' •r .„. ""''' "'""""'''''''"."""'~·' ,„ • ...,,,....,7111 ·m • 

Nim Jednak do tego przy­
stąpię, pragnę powiedzieć, że 
wypowiedź tow. Michalaka 
była przedmiotem dyskusji 
naszej organizacji partyjnej. 
Wiele cennych dośwLadczeń 
organizacji partyjnej z Topo­
li Królewskiej postanowiliśmy 
zastosować w pracy n.a na-

Stan bezpieczeństwa 
• • 

przec1wpozarowe~o 
czeństwa __ _. ... szym terenie. 

Twórcy muszit sobie nato­
miast zdać gł<:blej sprawę z 
tego, w Jakim okresie dziejo­
wym żyją, czego wymaga od 
nich nasz kraJ, nasza history­
czna epoka, Literatura ma do 

łódzkich w 
kinach 
i teatrach 

spełnienia wielkie zadania Głośnym echem odbila się 
wśród mieszkańców Łodzi 

edukacyjne, oczywiście, nale- wieśc! o tragicznych skutkach 
tycie pojęte. Zwłaszcza musi pożaru w Wielopolu Skrzyń• 
to sobie uświadomić krytyka skirn w woj. r.teswwsklm. 
literacka, która w ostatnim Wszyscy wsp6łczuli rodLinom 
okresie byle często nieobecna ofiar lekkomyślnego postępo-

naJbardzlef zaizrożonych wania pracowników kina, któ­
na rzy podcza.~ wyświetlania fil· 
oqcfnkach sztuki, ktora nie mu zaniedbali najbardziej pod. 
nadążnla z:a rozwojem życia stawowe przepisy o bezpie-
1 literatury! Krytycy nie zaj- ,! czeństwle przeciwpożarowym. 
mow11!1 ~ię dostateclnle spra- W związku z tym wielu czy. 
wami współc~snoścl, wielu te!ników w listach swych za. 
marksistowskich krytyków pytu.re o stan bezp1ecz~ń.~twa 

przeciwpożarowego w naszych 
wręcz milczało lub odchodziło łódzkich kinach, teatracb I aa~ 
do problematyk! historyczno- lach widowii;kowych. 
literackiej. 

W tej sprawie zwróe!llśmy 
Krytyka ma do odrobienia s1ę do ŁódzkteJ Komendy Stra• 

wlelkie z.,legloścl. Nie omRwla ży Pożarnej. Na pod8tawie u• 
k!lążek, które 91ę ulmzują, zyskanych informacji można 
niejedna powieś!! I niejeden Ftwierd1jć. ie jeśli chudJ'J o k.i­
tom wierszy p!7epadają w na, to 1v r.asarlzie odpowiadają 

, l)Oe wymogom bezptecwństwa 
m<irzu milczenia I obo)ętno~cl. przeci"'-'P'>żarowego (}.)rrel na-
Krytycy nie pis111 komunika· tomia't rnedstawla się sytu• 
tywnie, w sposób jasny \ zro- AC.ja w teatrach. P"za zdarza• 
zum1aly dla c~ytelr11ka. wlele jącymi się meJe<l noltrotnle WY• 
Jest jeszcze w artykułach padkaml nle<lbali;twa u stro-

ny same) publ!cznoścl (np. pa­
mętnJactwa I p$eudonaukow~- lenie papierosów tuż przy sza-
a:o ta~onu. co utrudnia Ich tn1) oraz poszci.ef'(ólnych dy„ 
społeczne oddziaływanie. rekcji (1ezwalajacych na dll!>ta-

wia nie. zbyt dużej no~ krze.. 
Plenum Związku Literatów, •el na salę), niepokój bu<IT.ą 

które postawiło I przedyskuto­
wało te I Inne zagadnienia, 
porządkuje naszą Wiedzę o 
współczesności, ujawnia jej 
błędy I braki, wskazuje środ­
ki zaradcze, otwiera nowe 
pe~pektywy I mot.liwo~cl, Po 
prostu: posuwa naszą walk<: 
o krytykę 1 literaturę socjali­
styczną o Jeden duży krok na­
przód. 

przede wszystkim ciasne, nie 
przy~to.qowane do swoich za• 
dań lokale niektórych teatrów, 

Na niewielkiej scenie ,,&!• 
trady Satyrycznej" zainstalo­
wana jest np. prowimrycwa 
kabina elektryka a panadto 
zarówno ze sceny, lak I i wi­
downi nie ma zapasowego wyl­
ścla. 

Do niedawna wyjątkowo fle 
przedstawiał się stan bezple-

pruco..·,wpO/.Jłf'OW~O 

w Teatrze Muzycwym. Ot.tęlO Przechodząc do zas.adnlcze­
staramom dyrekcji, mtmo rile- go tematu - dam krótką cha­
odpawledntch wanmkńw loka- rakterystykę grom.ady Dali­
lowych, wiele się tam Jednak ków. W skład gromady wcho­
zmienilo na lepsze_ Na wldo- dzl 7 wsL W 5 wsiach l.stn!eią 
wn1 przeprowadza sle obecnie spółdzielnie produkcyjne. Naj­
zgodnie 11 obowtamląc:vmi d.arsza - w Dąbrówce Na­
przep!saml, drugą Unię ~wla- dolnej - istnieje już 4 lata. 
Ua zasilaną przez wla.sne aku-1 Powstałe powstały w późnlej­
mulatory. szym okresie. Porładto w Zlot-

W miejsce dotychczai;owych n!kach pracuje komitet za~ 
drewnianych schodów wyjścia j lożyclelskl, liczący g ezlon­
zapa.~owego z lewej strony wt- k6w. Osiągnięcia są zatem 
down! zbudowano 5<:hody be- spore. 
t,mowe_. W trakcie budllWV A teraz _ w jaki , sposób 
znajd~Je sle równlet drugie je uzyskaliśmy? Najważnlej­
wyjście po prawej stronle "„_ szą rolę w naszej pracy ode­
downl. Dzięki W?.nlesleniu mu- grai takt. te już dość dawno 
rowanel!O ma~azvnu na 8pr-1.ęt w każdej wsi naszej gromady 
teatralny I deknracje w tyln") d . ł la pod ta 1 cręści budynku - „rozlufntlo 1 zia a . s wowa organ • 
się" bllrdzo na scenie, w rów· ~ zac~a partyJna lub grupa par­
n•ei ma wpływ na zwięknt'-' I tyj a. 
me bezpieczeństwa pr-L~~w·p•>o f Pr:zystępują~ do organl.zo­
:z:arnwego. I wania spółdzielni produkcyj-

W pozo.,tAłvch teatrach, nej staralL~my się w p1erw-
zwla.ucza w Teatrach Nowvm szym rzędzie nakłonić do ze-
1 Powszechnym ·~:JOwlronle spałowego g~arowanla to­
urządz.enla przeciwpożRrowe warzyszy party1nych. Był to 
me budzą większych 1.a.<t1"7P.· stały temat rozmów aktywl­
żE"ń, ale ... tneba ~rócl~ uwa. st~w z -~zeregowyml czlonka-
11.e. że właśnie w Teatrze Po- m1 partit. Dla głębszego zro-­
wszechnym t: pawodu wrzuca- zum1enta zasad zespołowej 
rua niedopałków papieroei'lw gospodarki - do programu 
do sl{rzyni z makulatura w dn. szkole~la partyjnego wpro-
17 kwietnia br. wybuchł pożar, wadzil~my dl'.skusję nad s~­
który na szczęście zl!kwldowa· tutami spóldzielnl produkcyj• 
m został w zarod'Ku przez po- nych. Organl.1.0wallśmy odczy-
sienmek stta1y pot.amej ty upowszechniające wtedzę 

· rolniczą. • • • 
W całym kraju trwa obecnie 

Tydzień Straty Pożarnych. W 
okresie tym urząd1.ane Rą m11-
~owo odczyty I ~edankl pc>­
ucza)ące społeczeństwo o pl'7.E'­
pisach bezpleczeństwa prze­
ciwpożarowego. Prezydium 
Rady Narodowej m. Lo<lzl po­
winno udzielić 1ak najdalel 
tdącej pomocy naszym teatrom. 
boryka1ącym sle z trudnościa­
ml lokalowymi. unlemożll\\1a­
Jącymi przestl7.eganle wszy!t• 
kich przepisów , obowlązu1it• 
cych w dz!edzlnle zabezpiec:i~ 
rua przed ogniem. 

w. 8. 

Wszystko to miało poważny 
wpływ na zrozumienie praw­
dy, że gospodarka zespołowa, 
w której można stosować 
wBzystkie najnowsze zdoby7 
cze agro- I 1J00techniczne, jest 
bardziej oplacalna, niż gospo-
darowanie w pojedynkę. 
Szczególnie przekonywające 
były przykłady osiągnięć spół­
dzielni pr.dukcyjnych. W 
1952 roku urządziliśmy wspól­
nie z ZSCb wycieczkę do 
spółdzielni prodykcyjnych na 
Ziemiach Zachodnich .• W Póź­
niejszym czasie aktywiści par­
tyjni organizowali wycieczki 
do zespolow:ych gospodarstw 

Tadnusz Górniak 
sakr&ton 

Of'30nlzocjl pc<tyfneJ 
w gr, Dalików, w pow. łr;:czyclc1m 

w sąsiednich gromadach na­
szego - łęczyckiego - powia­
tu. 

Po jakimś czasie w wyniku 
tej pracy mieliśmy niemal w 
k.ażdej wsi po paru chłopów 
zdecydowanych przystąpić do 
zespołowej gospodarkL Ota­
czaliśmy ich opiek!\. Za()hi:ca-
1\śmy do pracy uświadamia­
jącej z sąsl.adamL Uzbrajaliś­
my Ich v1 argumenty obalają­
ce wrogie plotkL Miejscowym 
aktywistom, Inicjatorom spół­
dzielni produkcyjnych dawa• 
liśmy do pomocy najlepszych 
agitatorów, którzy pracowall 
z powstałym! członkami partii 
l bezpa•rtyjnymi. 

W ten sposób po Jakimś cza„ 
sie wokół towarzyszy: Roma­
na Galocha i Józefa Mikołaj· 
czyka w Dalikowie, wokół 
tow. Mieczysława Olejniczaka 
w Krzemieniewie, tow. Piotra 
Mikolajczyka w Gajówce, 
skupili się co świadomsi ma­
ło- i średniorolni chłopi, two­
rząc zespołowe gospodarstwa. 

Trzeba powiedzieć, te w 
tarntym czasie powatnle po­
magał nam KP PZPR w Łę.­
czycy. I sekretarz KP często 
bywał na zebranl.ach organi­
zacji gromadzkiej. Wysłuchi­
wał naszych sprawouiań, u­
dziela! nam rad. Do gromady 
kierowani byll aktywiści ze 
szczebla powiatowego. Obęcnle 
KP mniej interesuje się oaszą 
gromadą. 

Nie ustnegllśmy się jednak 
I bl~dów. Do nich zaliczyć 
trzeba słabą opiek<: nad istnl~­
jącym1 spółdz:ielnl.aml Po zor­
ganizowaniu zespołowego go­
spodarstwa w jednej wsi zo­
stawiliśmy ją własnemu loso­
wi I przenieśliśmy się z kolei 
do Innej wsi, organizując no­
wą spóldz!elnlę. Stąd nasze 
zespołowe gospodarstwa są na 
ogól słabe. 

Ostatnio I na tym odcinku 
nastąpiła powatn.a poprawa. 
Zrozumieliśmy swóf błąd 1 o­
het1'J.\e więcej uwagi pośwlę., 
camy istniejącym 11])6łdziel• 
nlom. Chcemy je umocnić po­
l'tycznle i gospodarcro, gdyt 
tylko takle gospodarstwo mo­
że promieniować na otoczenie, 
spełniać rolę najbardziej prze­
konywającego agitatora na 
odcinku rozwoju spółdziel­
czości. 

Nlesposób pominąć I In­
nych blędów w pracy naszej 
organ~ji partyjnej. Wystą­
piły one jaskrawo zwłaszcza 
przy zagospodarowywaniu od­
łogów, których mieliśmy w 
gronu:dzie do ubiegłego roku 
l 14 ha. Odłogi zlikwidowaliś­
my, ale też podeszliśmy do te­
go zagadnienia po lin~! naj­
mnlejszego oporu. Część od­
łogów pod zag03poda.rowanie 
wzięły epóldllielnle produkcyj­
ne, znacznie więcej zaś chłoip1 
gospodarujący Indywidualnie. 
Nie powstał natomiast ani je­
den zespół dla zagospodaro­
wania odłogów. A możliwości 
takie były, 

Jeśli chodZi o Inne formy 
zespołe>wego gospodarowania, 
jak np. grupy sąsiedzkiej u­
prawy, zespoły łąkarskie, to 
takle w ogóle w naszej gro­
madzie nie istnieją. 

Uważaliśmy, że nie wario 
9lę trudzić organizowaniem 
niższych form zespołowej go­
spodaI"ki, że lepiej poczekać, 
aż dojrzeje grunt do zorgani­
zowania spółdzielni produk­
cyjnej. Takie traktowanie 
sprawy jest niesłuszne 1 szko­
dliwe. !Dlatego w najbliższym 
czasie w dwóch wsiach naszej 
gromady, w których nie ma 
jeszcze spółdzielni produkcyj­
nych, będ71iemy się starali 
rorganlzować grupy sąsiedz­
kiej uprawy. Wierzymy, że 
wspólna praca w tych gru­
pach przysporzy nam zwolen­
ników spółdzielczości prodUk­
cyjnej. 

Za błędy w pracy partyjnej 
winę ponosi cała nasza orga­
nizacja gromadzka, e także KP 
PZPR w Łęczycy. w ostatnim 
czaJ!le pomoc KP dla organi­
zacji partyjnej w Dalikowie 
Jest daleko nie wystarczająca.. 
Instruktor KP, tow. Arku­
szewski, który do nas dojeż­
dża, nie jest w stanie udzielić 
nam odpowiedniej pomocy. 
Brak mu przygotowania, a 
równocześnie niezbędnej prak­
tyki w pracy partyjnej. Pełni 
on funkcję Instruktora zale­
dwie parę tygodnL Chcielibyś­
my n.a naszym terenie widzieć 
również .któregoś z sekretarzy 
KP (ja OÓ•litycznia br. nie wi­
dzi.alem tow. Bojkowskiego w 
naszej grollltldzie). Również 
na naradach sekretarzy orga­
n!zacll partyjnych, które od· 
bywają się w KP, brak jest 
wymiany doświ.adczeń w pra­
cy partyjnej. A taka wymLa.­
na jest nam bairdzo potnebna. 

BOGATY PROGRAM 
obchodu 

„Tygodnia Zdrowia" 
w woj. łódzkim 

"Podnosimy kulturę sanital't 
ną kraju" - pod tym haslem 
obchodzie! będziemy w br, Ty„ 
dzień Zdrowia. 

W woj. lódiltlm program 
obchodu zapowiada się nie. 
zwykle interesująco, 18 czerw• 

,,Teraz to 
I 

JUZ 
I 

wiem'' 
alę to dz.!ecku. A Jednak wydaliśmy te ple­
nlądze i chyba ole tałujesz, 

o. Nie, nie żałuję. Ale to jest zupełnie co 
Innego. Dziecko musi się rozwijać, musimy je 
wychowywać. 

S. Jest Je5zcze Jedna sprawa, która w 
tym całym zagadnieniu nie mote być dla 
ciebie oboJętria. Kiedyś o Polsce nikt za gra­
nicą nic nie wiedział lub wiedział, że kraj 
nasz pogrążony jest w nędzy t cJemnOCJe. Mó­
wiono, że po ulicach naszych miast spacerują 
białe niedźwiedzie, Polska byla krajem zaco­
fanym, była przedmiotem handlu t przetargów 
obcego kapitału, nie miała autorytetu na 
świecie. Dzisiaj jest lnacze). Polska dla mtlto­
nów ludzl Jest symbolem walki 1 pracy dla 
pokoju. To przecJeż na naszej ziemi, we Wro­
cławiu, narodził się przed kilku laty najpo­
tężniejszy ruch naszych czasów, nich obroń­
ców pokoju. To u nas, w Warszawie, odbył 
się parfliętny II Sw1atowy Kongres Obrońców 
Pokoju, który uwlelokrotn il szeregi I stly bo­
jowników pokoju, a jednocześnie rol.l!lawll 
naszą ojczyznę na całym świecie. r oto znów 
przy)ad~ do na! młodzi przyjaciele z około 
100 krajów. Przyjadą przyjaciele, ale przyjadą 
także ludzie, którym \\'roga propaganda za­
mącił11 w głowie, ktńrzy nie znają pięknej 
prawdy o naszej ojr.zyźnte. Pr-T.yJadą 1 zoba­
czą nasz pokojowy trud, przekonają się, jak 
wierutnymi karmiono Ich klams1waml, 

ca, a więc w dniu poprzedza„ 

I iącym rozpoczęcie Tygodnia, 
w Radomsku, w saU Zakładów 
Im. "Komun7 Paey1kleJ" od­
będzie się uroczyata akademia 
wojewódzka. Pnew1duje się l 
m. in. przemarsz ulicami mia. 

4.300 
zespołów 
łąkarskich 

w kraju 

0\L (wchodzi do pokoju wzburzona), Teraz 
to już wszystko rozumiem. 

Sta.c·h. Co się stało, Olu? Co ty· rozumiesz? 
O. (wciąi 1.denerwowana) - My się tu bo­

rykamy z tru<).nośc1am1. Po mięso trzeba 
stać godzinami w kolejce 1 nie zawsze Je do­
staniesz, a wy unądzacie festiwale, ściągacie 
do Polslti tysiące m\odzieży z różnych kra­
jów.„ 

S. (przerwa) - Ale i:a ma Jedno do dru„ 
giego? 

O - Trzeba przecleż ~tle k1annlć tych 
\udzl. Potrzebne będą na to wielkie Ilości 
mięsa t miliony złotych. Teraz to la Jut rozu• 
miem, skąd wszystkie braki w naseym kraju. 

S. - Um1tylluJ się! Kto cię tam znowu „na­
pompował" w kolejce? Nasze trudno~i nie 
mają nic wspólnego z Festiwalem, 

O. - U ciebie to zawsze „nic :i: niczym nie 
ma wspólnego". Bronisz polityki rządu, a ja 
Widzę, że po dawnemu nie jest mi łatwo 
l!iWll\Ulć koniec z końcem. 

S. - Bo też polityka jest słuszna. f gdy­
byśmy wszyscy - budowlani, metalowcy I 
Inni dbali o to, teby tysiące cegieł nie tłukły 
się po próżnemu, żeby z dobrego surowce nie 
robić szmeku do wyrzucenia, żeby oszc~ę­
dzać na m_atenalach, mbaczyłabyś, jak zwię· 
k.ązyłaby się llośc artykułów na rynku. Gdy­
by wieś wykorzystywała w pełm pomoc pań­
stwa l tak, jak to bYlo planowane, podniosła 
wydajność z hektara, zwiększ.via hodowlę, 
gdyby skup przeprowadzono w pełni - to me 
DdC?.uwalibyśmy trudności mięsnych lub in­
nych. A ty przyczyn naszych trudności szu• 
kasz nie tam, gdzie należy. 

O. - Dobne, ale me zaprzeczysz, :!:e na 
karmienie tylu tysięcy młodzieży musimy do­
starczyć niemało wagonów mięsa. Czyż to nie 
epowoduje dodalkowych trudności"/ 

S. JtŚll chodzi o naszą młodzież, to przecld 
wszystko Jedno, r:zy z.je mięso w War.suwie 

czy gdziekolwiek lndileJ w kraju, Chodzi 
więc o te 30 tys, gości zagranlcz;nych. Spędzi\ 
u nas około 15 dni, Załóżmy, że na jednego 
delegata przypadnie dziennie nawet ćwierć kl· 
lograma mięsa. W sumie da to niewiele po. 
nad 100 tonn mięsa na cały Festiwali Co to 
znaczy w naszym ogólnonarod<'wym spożyciu 
mię.~a na 26-mflłonową ludność? To jest 
ułamek procentu. Wyśmiej tego głupca, który 
z Festiwalu robi źródło naszych trudności w 
zaopatrzeniu. 

O, Powiedzmy, te ludzie i Igły robią widły, 
te w sprawie tego mięsa masz rację, Ale co 
do jedne] rzeczy me przekonasz mnie .. , Uwa­
żam, że gdyby mllieny złotych, które państwo 
wydało w ciągu 10 lat na różne tmprezy pro­
pagandowe zebrać razem, to motna by było 
za tę sumę niejeden dom pobudować I nieje­
den ~klep zaopatrzyć, Nadal tWierdzę, że Fe­
stiwal to luksus, na który nas po prootu nie 
6tac. 

S. Przede wszystkim pamiętaj, ie ori:anl­
r.atorem Festiwalu jest M1ędzyriarod•JWY Ko­
miteL Na całym świecie trwa zbiórka na 
fundusz solidarności J<tóry umoźllwl młod1.le­
ży z krajów kap:taiistycznych 1 kolonialnych 
udział w Festtwalu. Jasne jest, te na nas. ja­
ko gospodarzy soadaJą poważne obowiązki. 
Musimy nawet poczynić pewne Inwestycje, 
jak np. budowa stadionu. Ale przec1et ta nal­
poważn:ej<i;a tnwestyc.\a, podobnie Jak lnne, 
sli.;żyć będzie naszemu 5polec1eń~twu. A poza 
tym, pow1ed.t, Olu. nam prt.eciet nigdy nie 
przelewa się w domu, a ~1.y nie kupujemy 
książeczek na~zemu d1Jecku, czy nigdy nie 
idziesz. z nim do kina, d,1 teatru? 

O. - Idę, kupuję Ale co to ma do r?.eczy? 
S. - To ma tyle do rzeczy, że gdybyśmy, 

słucha .ląc twojej rady, zebrali te W5lYStkie 
złGtówkl, któreśmy w ciągu 7 J;,t wydąll na 
naszego Maciusia - na zabawki, książki , 
k.ioo, to można by było dziś ln1pić za me co 
oajmnlej ubranko I par~ obuwia, prz,ydaloby 

S. Dliecko - powiadasz - musimy wycho­
wywać. I slusznle mówisz. A młodzieży, za• 
równo naszej, jak I na całym świecie nie tr-.:e• 
ba w)•chowywać? Wiesz, jak się nazywa ten 
Międzynarodowy Festiwal, który odbędzie się 
w Wars1.awie w sierpniu? - Nazywa się 
Festiwal Mlod21eży 1 Studentów o Pokój 
l Przyjaźń. 

Chyba zgodzlsz się ze mną, te pokój I przy­
jaźń narodów są nam nie mniej potrzebne nit 
chleb. I zgodzisz si<: chyba również, że jeden 
dzień, ba - jedna godzina wojny - koszt-O• 
walaby nss m11ion ~zy więcej niż tysiące fe­
stiwali. Narody są w stanie nie dopuścić do 
wojny, Trzeba do tego jednej tylko rzeczy, że­
by zrozumiały, Iż tkwi w nich niezwyciężona 
siła, siła większa od bomby atomowej 
I wszelkich wrogich potęgi Tym celom !luży 
m, in. Festiwal warszawski, tym celom słuiy­
ly poprzednie festiwale, które kolejno odby­
wały się w Pradze, w Budapeszcie, w Berurue 
i w Bukareszcie, 

Nie mażna, Olu, tak egoistycznie, ciasno 
podchodzić do tycia. G<lyby nasze państwo 
szlo drogą twolch rozumowafl, nie urządzili­
byśmy ani wspantalego Konkursu Chopino­
wskiego, am innych międzynarodowych im­
prez, nie moglibyśmy nawet zapraszać róż· 
nych delegacji zagranicznych, bo pi:-zecież 
„ot.jedzą nas"; Musielibyśmy ~ię w og!'>le od­
izolować od całego św1rna. A tymcza~em ta 
>erdec.ma więź przyjaźni na~zego narodu z 
innymi narudam1 pop1;ez owe bet.pnśrednie 
kontakty - a międq tnnyrm rówmeż I po­
przez Festiwal - to !eclna z bardw wa7nych 
dróg, wiodących właśnie do tego, aby narl)(ly 
iył:v w pokoju, aby przegnały precz w1rlmo 
nowej straszliwej wojny. Trzeba tytko \Vi­
<lzieć ów glf;bnki wn1jemny zwią>ek między 
codziennymi I w!elk1m1 sprawami. Czy nie 
l.gadzasz się ze mną? 

Ola ole nie odpowiedz.lala. Wydawała sic; 
czekać na dalue arcumenty, 

Wrócą ludr.le PG Fe~ttwal•J do ~wolch kra­
jów. I będą serdecznie, 1. uznamem opowiadać 
o nas, o PolsC'e, Cly to clę nic nie obchodzi? 
Jest ci to olx1jętne, że ku nam, ku Warszawie, 
zwracają s ę sPQjrzenla milionów ludlt prag­
nących przyjaźni J pokoju między narodami? 
Kto wie, m<'ze kiedyś Mdciuś pojedzie do któ­
regoś z tych krajów. I niezcnani ludlie, z któ­
rymi się tam zetknie. p0wita;ą ~o przyjaźme 
I z ufnością: "A, to Polak! Znamy dobrze 
Polskę, to piękny kraj, to krai naszych 
przyjactńl". 

Czyż moie nie cieszyć nas Wielki Festiwal 
mło<l:v1·h, walczących o pokój t przyjaźń? Czyż 
rncżemy nie b:vć dumm, że właśnie u na~. w 
WArszawie, mieście, które wz;ri1eś1iśmy " ruin, 
~potyk:i tą się tysiące dziewcząt t chłopców z 
całego świata, by Rlosić: ~W<J wolę wAlk1 o 
przYla~ń. o braterstwo. o pokój? To u nn~ 
właśnie orlbed1.te ~!<: ten Fe,t1w11J, który ma 
tak Ol!romne 1.naczente dla zbllżen1a m1ęt17.Y 
narodami, dla utrwalenia I umocnienia poko­
ju w świecie, 

HENRYK ZŁOTOW 

@ta aktywu PCK, służby zdro­
wia oraz drużyn I posterun­
ków sanitarnych, które złożą 
wieńce Pod Pomnikiem Wdzię­
czności. 

Podobne akademie organizo­
wane będą we wszystkich mia• 
stach powiatowYch I wydziela.. 
nych oraz we wslach. Do Beł­
dowa (pow, łódzki) na akade .... 
mJę zaproszeru 1.06taną spóJ• 
dz.lelcy z Kontrewersu Tru­
pianki, Adamowa I L~dwlko. 
wa oraz okoliczni eh lopl g()ot 
spodaruJący indywidualnie, 

Celem spapularyzowanJa po. 
~terunków sanitarnych, PCK 
wspólnie ze stratą pożarną 
organizować będzie pnkl;LY ra­
townictwa, Odbędzl!'! się rów. 
nież szereg pokazów pielęgna.., 
cjJ niemowląt. 

W Ty~odniL Zdrowia-przez 
radiowęzły I na spatkanlach 
pracowmk6w slużby zdrowia 
z ludnością - wygłaszane bę­
aą pogadanie na temat lecz­
nictwa w Polsce Ludowe), 

Przewiduje się także organi­
zowanie konkursów czystości. 
W miastach będą współzawo­
dniczyć ze sobą m. in sklepy• 
MHD I PSS. W Kutnic otwar­
ta ZO<Jtanie wyswwa pn. ,,ll1-
g1ena ż.vcta codz1ennej\o". 

Organizatorem 1m"prez l u­
roczystości związanych z Ty. 
g:odnlem Zd·row1a jest PCK, -i: 

którym ściśle współpracować 
b<;dą wydziały zdrowia, Zw. 
Zaw Prac. Służby Zdrowia 
straż pożarna, LPZ I Inne · ;~ 
ganizacje m<l.\lowe, · 

O :i:oaczenlu wspólne-
10 golipodarowanla na łą­
kach przekonali się Już 
cblopi w tysiącach wsi. 
Swiadczy o tym zorga­
nizowanie zespołów lą• 
karskich w ok. 4.300 
wsiach, głównie w wo­
Jewódzłwacb central­
nych. Zespoły powstają 
przede wszystkim we 
wsiach, w których ląkl 
są meliorowane, Po za­
kończeniu melioracji 
członkowie zespołów za.. 
gospodarowuJą swe łą­
ki, pracując wspólnie na 
całym Ich obsune, a 
następnie równi eł 
wspólnie - nawoią Je, 
podsiewają I wykonują 
wuelkfe potrzebne za­
biegi plelęrnacyjne. Jak 
się oblicza, w roku bież. 
zespoły zagospodarują 
obszar łąk o trzydzieści 
kilka procent większy 
niż w roku ubiegłym, 
Zespoły korzystają z 

dużej pomocy państwa. 
Na Hgospodarowanle 
zmeliorowanych ląk 

państwo przydziela spe­
cjalne kredyty l daje 
bezpłatnie nasiona traw. 
a także zapewnia cbło­

pom coraz większe 11&­
ści nawozów sducznyeh 
na zasllanle łąk. Rejo­
nowe zaś zarządy roból 
wodno - melloracyjn1ch 
zapewniają pomoc fa­
chową l technic7'.ną. 
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Z wiązek Radziecki 
przed Polską 

z równą ilością punktów 

w 5-meczu kolarskim na torze 
· Pol&ka zaj ęła II miejsce w 
plęc iomeC?.u kolar&k im na to­
rze, rozgrywanym w ciągu 2 
dni w Helenowie. Jest to zn11. 
czny sukces naszej reprezen­
tacji, bowiem uzyskała ona 
tyle punktów, co zwycięzca 
zawodów - ZSRR, a o pierw­
szym m ie jscu zespołu ra­
dzieckiego zadecydował wynik 
wyścigu drużynowego na 4 
km. 
Wylosowaliśmy w t ym b iegu 

Czechosłowację i nasza druży. 

na w S>kladzle: · Bek, Płodzi• 
szews.ki, Marchwiński I Ja n ic­
k i, już po p ierwszym okrąże· 
niu uzystkala k ilka metrów 
przewagi, systematyczn ie !ą 
powiększając. Polacy przeje 
cha li dystans w 5 .08,8 min. 
Podczas gdy . Węgr-ly w poje­
dy nku z NRD osiągnęli 5:11.4 
min„ Związek Radz iecki p(}je ­
chał wespół z komb inowa nym 
zespołem; Bor ucz, Czab13 js.ki, 
Jaroszenko i Auerswa·ld P rze ­
ciwnik nie był w ięc pozornie 

Za1ąc - now y tor owy rekor­
dzis ta P olski w sprin tach. 

_____________ dla kolarzy radzieckich zbyt 

I 
groźny, ale wykazał dostatecz­
ną dozę ambicji, aby stoczyć 
rrawie równorzędną walkę, w 
wyniku której drużyna ZSRR 
uzystkala 5 :01,8 m in . I w ogól­
nej punktacji zajęła pierws.ze 

B ek by ł zaw~e na posterun· 
ku I umi ał w porę Ll ikwido· 
wać atak i przeciw n ika. W 
ogóle ł odzi anin stał s ię bo­
h aterem tei kó nkurenc j1 I jak 
ty grys walczy ł na k a żdym fi · 
n iszu , pozostawia j ąc Płodzi­
szewsk iemu rolę kontrolowa 
n ia r uchów rywali Polacy za ­
jęli jednak dopiero drugie 
m 1eJsce, bow iem para n:e­
miecka Malitz - Wahl w koń· 
cowej fa zie wysc1gu rozpo · 
rządzała większą s.zybkośc i ą. 
a osta tni f ini EZ, p rzeprawa· 
dzony i;>rze>L W ahla, musiał 
spowodować zdjęcie czapek 
przed tym szyb kim Jak pio­
run kola rzem. 

Kuźnia 

talentów -l i ie ;est tajemnłcą nawet dla 
1 ~ największego Laika sportu 
hokejowego, że Kazimierz 
Chodakowski- mistrz w swo­
im „lodowym fachu" wywodzi 
się rodem z Karolewa. Nie 
t11tko on - opowiadajq m!e· 
Bzkańc11 tej hokejowej dzietni­
c11. W11starcz11 chociażby 
wspomnieć o takich asach 
hokejowej Ligowej drużyny 
,Włókniarza, jak Baranowski, 
KMolewicz, Zwierzchowski i 
wielu innych. Tym czołowym 
zawodnikom dzielnie sekun· 
dujq dziesiątki młodych miło­
śników tej pięknej dyscypli· 
fili sportowej, którzy niewąt­
pliwie w niedlugim czasie 
zajmą miejsca swych star• 
szych kolegów. l jeżeti •ię 
mówi o Karolewie, jako do­
borowym gruncie dta naro­
dzin hokejowego narybku, ta 
nie ma w tym ani krzty prze· 
Bady, 

Kiedy jednak gorące pro­
mienie wiosennego slońca roz­
topią tafle Lodowiska, mlodzi 
chłopcy przenoszą się skwap!i· 
w ie na pobliskie boiska pił· 
karskie. Rozpoczyna się na 
„całą parę" zabawa futbolowa. 
Gościnne boisko Włókniarza 
przy at. Unii raz po ra.z roz­
brzmiewa wesolq wrzawą po­
czątkujqcych piłkarz11. Szcze­
gólnym „szacunkiem" darzeni 
są tu członkowie zespolu ,.Na­
przód-Karolew" - drużuny, 
która prawie w ka.Mym spot· 
kaniu obdarowuje miejsco­
wych rywali solidną pOTCN 
strzelonych bramek. Te efekto­
wne zwycięstwa zrodził11 i m 
opin ię jednego z najlepszych 
zespołów w karolewsk1ej 
dzie!nic11. 

Dopingowani smakiem pier­
wszuch sukcesów, stanęli na 
starc ie w teaorocznym turnie· 
;u druzy n „dzikich". Piętna­

stoletni Miłosz - równie do· 
bru na lodowisku., jak i na 
boisku pilkarskim, z powodze­
niem prowadzi swych star­
sz11ch i młodszych kolegów do 
walki o zaszczytn11 puchar 
ŁKKF. Dwa mecze I dwa 
zwycięstwa oraz stosunek bra· 
mek 4:2, ;est wymownym 
.świadectwem ich nieprzec i ęt• 

nych kwalifikacji. Z niecier­
pliwością oczekują dalszych 
rezultatów swych pojedyn• 
ków w pogon1 za pterwsz11m 
miejscem w emocjonującym 

turnie1u najmłodszych pilk.a· 
rzy naszego miasta. 

J, c. 

Rekordowa 
ilość zawodników 

m1 starcie pływa chich 
mistrzostw Lodzi 

Z powodu złych warunków 

a.tmosferycznycb letnie ml· 

'strzostwa Łodzi · rmegrane zo­

staną na pływalni MDK w 
dniach 17, 18 I 19 bm. 

Na starcie mistrzostw stanie 

rekordowa liczba zawodników 

(300 osób). M. In, wezmą w 

nich udział Boniecki i Mali­

nowska. Należy się s1>0clzie­

wać, że dojdzie do szeregu 

emocjonują.cych pojedynków. 

Nie jest wykluczone, ie starej 

kadrze łódzkiej może zagro­

dzić drogę do mistrzowskich 

tytułów młody narybek pły. 

wacki. 

1Mistrzostwa przeprowadzo­
ne zostaną we wszystkich 
konkurencjach. Uczestniczyć 
w nich będ!ł zawodnicy klas 
I, II, III oraz młodzieżowej. 

W piątek I sobotę mistrzo­
stwa rozpoczną się o godz. 17, 
a w niedzielę, 19 bm., o godz. 
10 i o godz. 18. 

Aby udostępnić oglądanie 
mistrzostw jak najszerszym 
rzeszom milośników pływac­

twa, ustalono nll;kie ceny bi· 
letów. 

miejsce. 
Grundman st.ara! slę w pew. 

nym stopniu zrehab i li tować za 
środową rejteradę ze sprin tu 
I stanął do niepunktowanego 
wyścigu krótkodystanS<>we. 
go, ale zajął w nim dopiero 2 
m iejsce za Czechosłowakiem 
Mas.z;kiem, a przed Kubenką 
(NRD). Ten wyścig nie wywo­
łał jednak większego wraże­
nia na widowni oczekującej z 
napięciem ulubionego w Lodzi 
„amerykana". Ten bieg para· 
ml został skrócony do 40 km I 
10 finiszów, co Jednak nie 
wpłynęło na jego wartość e­
mocjonalną. 
Startowało 9 par: 3 węg!er· 

skle, 2 NRD, 3 polskie I 1 mie­
S1Zana t:'Olstko - niemiecka Po 
paruset metrach wwyscy zna­
leźli się w cieniu walki rorz.• 
gryWanej między duetem Bos­
cak, Blcskel a parami Malitz, 
Wahl I Bek, PlodziszewskL 
Węgrzy korzystając ze sku­
tecznej pomocy swych roda-
ków kilkakrotnie usilawall 
dokonać uciecl.kl, Jednakże 

WYNIKI: 

4 t y s. m: 

1. ZSRR (Bachwalow, Czlżl-
kow, F iedin, Ill in) 5:01,8 

2. Polska 5:08,8 
3. Węgry 5;11.4 
4. NRD 5:13,0 
5. CSR 5:16,4 

punktacja 

I. ZSRR 
2. Pols.ka 
3. Węgry 
4. CSR 
5. NRD 

pięc!omeczu: 

14,5 pkt. 
14,5 pkt. 
11,5 pkt. 
10,0 pkt 
9,5 pkt. 

40 km par;iml: 

1. Malltz - Wahl 35 pkt., 
2. Bek - Płodziszewski 30 

i:-kt., 
3. Buscak - Bicskel (Węgry) 

30 pkt., 
4. Pastor Schillerwein 13 

pkt. 

Trzy zwycięstwa PolaKów w Belgradzie 
BELGRAD. 

Start trzyosol>owej ek.py 
lekkoatletów polsikich na 
wiei.kich mi~ynarodowych 

zawodach w Belgradzie wy­
padł jak najbardziej t:'OmY­
śln i e. Zawodnicy polscy zajęli 
trzy p ierwsze m :ejsca uzysku­

--------------' jąc ba·rdzo dobre wyniki. Le­

Polska - Włochy 
67:59 (29:27) 
w koszykówce 

BUO,O,PESZT. 
Dl\Jiyna pol•ka pokonola waoroj w 

Budo penci• w dolu:ym ciqgu spotka ń 
finałowych o mlstn:ostwo Europy Wło­
chy 67 :.59 (29:27). Inne wyn .Jc.i: Rumuni-0 
- Jugosławio 93:63 (41 :30), Węg ry -
Butgorio ó9 :59 (32:24), Crechostowocjn 
- Zwlqzek Ro<lz<aoki 81 :74 (42 :36), O 
mle.jsco od 9 do 18: Francja - Turcjo 
50:38, Ang~io - Stwocorio 59 :53, Fran­
cja - luxe-mburg 8.4:30, Turcjo -
S1wecjo 87:46. 

ZwyciEtsłwo 
siatkHrzy 

w Bukareszcie 
BUKARESZT. 

Polacy pok.onoll w ro z:grywlcoch o 
mistrzostwo Europy w tłołkówce m~slr:i ej 
<lruiynę Wtoch 3:0 (15:7, 15:9, 15 :9), · 

Pozos:t.ołe wyniłik l : 
Węgry - Butgorlo 3:2, 
Czochosłowocjo - Jugo•łowlo 3:0 
ZSRR - F l nlon<ł io 3:0, 
Eg ipt - Austr:a 3:1, 
FronGjo .- Albanio 3:0, 

watndow~ki w b iegu na 800 m 
ustanowił rekord Polsk i uzys­
kuj ąc l :50,5, a więc o 0,2 le­
pie j od poprzedn iego rekordu 
należącego do Potrzebowsk;'.e­
go. Bardzo do br y w ymk uzyił­
kał również Ada mczyk w sko­
ku o tyczce - 4,30, zwycięża­
jąc zna•nego w Eur opie Węgra 
H rnnmonaya , który skoczył 
4,25. Trzecie zwycięstwo dla 
P olski zdobył R u t wygrywa­
jąc rzut młotem - 58 m. Za­
wodn icy p o ls.cy dz iś w nocy 
wrncają do k r a ju, aby starto­
wał w zawodach o memoriał 
im . Kusocińsddego. Razem z 
nimi przyjadą lekkoatleci ju­
gosłowiańscy, 

WyrlHd techn lane: 200 m Jonace1r: 

(CSR) 21,2, 400 m B<>nholml (W'l!lry) 
48,5, 800 m low<>n<łow•kl (Polsko) 1 :50,3 

- r1tk<><d Pol•kl, 2) VIJ!lt>tnlc (Jug.) 1 :51,3, 
5.000 m Kooro<I (N iemcy zoch.) 14:17,0, 
2) Strltof (Jug.) 14:18,6 - reko«l Jugo­
stowW, 5) Zatopek (CSR) 14:49,0, kulo 
Stoldoso (CSR) 1ó,05, miot Rut (Polsko) 
58,0, 2) Gubljon (Jug.) 56,8.4, 1.SOO m 
Rozsovelg i (Węgry) 3:42,2, 2) Jungwlrth 
(CSR) 3:47,l!, tycika Adamczyk (Polsko) 
4,30, 2) H<>mmonoy (Węgry) 4,2.5. 

Meldunki z meczu ligowego w Krakowie 
Garbarnia Włókniarz 

podawane bętłą w Purku Ludowym 

na Zdrowiu JUŻ ~d godz. 11.15 

Co przewiduje program s~ortowy 
festynu „GŁOSU ROBOTNICZEGO" 

W ramach Nlelkl.;o festynu dtles ł fł" 

clolecla „Głosu Robotniczego" Pl"!Y" 

gotowano die 

reg atrakcji. 

m iłośników tportu n• 
Jednq r n tch 1tonow1e 

będz i e meer plłkorsld drutyn udZI· 

kich"1 CHOJNY lit - NAPRZOD (KA• 
ROLEW). Zespoł1 te 1ostałf wyrOin1on• 

pnei redokcj41 1a godnQ 1portowc.bw 

postaw, tto boisku• "" twardej, nie­

ustępl iwej wolce o mior:io najlepszej 

Jedenostkl tegoroctnego turnieju dru· 

tyn „dzikich". Meer: mi ędzy ft'Yróin i~ 

"Ym ł tespotaml rozeg rony zostanie 'N 

NIEDZIELĘ W PARKU LUDOWYM, O 
GODZ. 11. Głównym orbitr..in cowo­

dów będz l• 14d:clo mhtd1ynorodo·Ny, 

Morclnlcow11d, 

GODZ. 11.15 PODAWANf BĘDĄ pnet 
megatony, iolnstolowone specjoJ,..ie w 

Potku Ludowym, meldunk1 telefonia · 

ne Z PRZEBIEGU DECYDUJĄCEGO 

MECZU LIGOWEGO W KRAKOWIEt 
GARBARNIA - WlOKNIARZ (ŁODZ). 

Tole więc, 1pędzo]qc przy jemn ie czas 

no S wieżym powletriu, Czyte ln icy „Gl9' 

.su" doldodn ie DędQ zorie 11 towon1, JOM 

przebiega wc lko no kro kowskim te ~• 

nie. 

Równie! I ZARZĄD WOJEWODZKI 
LPZ pnygotowoł nie mn el otrokcyjn• 

widowl1ko. Po meczu (.;hoJnr Ul • 

Nap rzód {Ko rolew) LP2·owcy z:a· 
dem<>nstrujq publlcznośd AKROIA• 
C:YINY LQT MODELI NA 4WIĘZI. 

Olo obu 1Hpoł6w redokcJa ,,OłMu Kot dy to Id samolot tJtrry"'uJ• 11• w 

Robotnietego11 przewldi l ołc nagrody w 

postaci kompletów koszulek pltlco.r-

1~1ch I piłek. W koszulkach oflorowo• 

nych przez redakcję drużyny wybiegnq 

tui na boi!ko. 

A skoro mowo o piłce notne), war­

to wspomniet o d rug iej n1espodzlonce, 

kt6rq p·rzygotowano no łestyn, Oto od 

powletnu od 1 do to mlnu1 1 w tyni 

czasie pnelatuje okola tD km. So'T'!O­

loty te, krierOYf'o,n e zręcinyml rękami Ich 

konstruktoró w, wykonaJQ łl powi•tnu 
szereg efe&ilownych ewolucji, o tN tym 

m. In. loty faliste , pętle itp, Polcot 

modeli lota}qcych roEpocznie 11• o 

godz . 12.4!>, równ leł no ś todlcowym bo·· 

sku Parku Ludowego no Zdrowiu• 

GŁOS ROBOTNICZY 17 czerwca 1955 r. (nr 1<!3) 

Gdzie się podziały 
spodeczki pod szklanki? 

Dom roześmianych dzieci 

W łódzkich sklepach z arty­
kułami gc~pudarstwa domo­
wego już od dłuższego czasu 
odczuwa się brak spodeczków 
do szklant:k Wyjaśn i eń na 
ten temat udzie1a nam Przed­
siębiorstwo Hur1 u Artykułami 
Gospodars twa Domowego 
Arged , hu r to\\'n ia nr 5. 

Hurtownia otrzymuje w y ro­
by szklane z różnych hut. 
M . In . dostawcami artykułów 

szklanych, a więc 1 spode­
czków do szklanek są Zakłady 
S11klaT ~·k 1 e „Horten ~ja" w 
P iotrkow:e, huta szkła w Kro-

śn ie, huta szkła Antoni.nek w 
Poznaniu ltd. 

Jak się zorientowaliśmy na 
miejscu, na Il kwarta! br. 
hurtownia złożyła zamówien' a 
na 270 tys. różnych spode­
czków, a więc krysz tałowych, 
ze szkła zdobionego, ze szkła 
dmuchanego i prasowanego. 
N ies te ty, na za mówienia te 
nadeszło w kwietniu okola 30 
tys., a w maju około 13 tys. 
spodeczków. Niewiele więc-ej 
należy się ich spodziewać w 
czerwcu. 

A więc - niektóre huty nie 
----·---------.__.., reali2'.Jją w pełni zgłoszonych 

bla turystów 
i sportowców 

Centrala Handlowa Sprzętu 
Sportowego przygotowała na 
sezon letni szereg atrakcy j· 
ny ch a r ty kul c'ow . M . tn. w 
sklepie spor towy m przy ul. 
Piotrkowskiej 71 nabywać 
można trampkt turystyczne 
damskie I męskie ze specjalną 
wkładką gąbczastą w cenie 
60 zl i 52 z!, tenisówki wyczy­
nowe, również z wkładką gąb­
czastą, w ceme 41 ,80 i 43,70 zł, 
dresy, koszulki sportowe, spo­
denki turystyczne i lel<koatle­
tyczne. 

Ukazały 5ie także w sprze­
daży plecaki Zll' stelażem (ra... 
mą usztywniającą plecak) z 
brezent u w cenie 315 zl oraz z 

. tkaniny nieprzemakalnej w 
cenie 295 zł Sklep posiada 
także na składzie dwuosobo­
we namioty oraz kajaki jedno 
i dwuosobowe, 

Kronika 
partyjna 

DZIELNICA WIDZEW: W 
dniu 20 bm., o godz. t, odbę­
dtłe 1ht ukoł4nie 1•kr•łany 
pod1tawowych I oddz.latowyc„ 
organliacjl partyjnych. S1kol• 
nio odl>~ilo •I• w 1~1 kon­
ł•rencyjnej KO Wid1ew1 ul. 
S1pitolno 5-7. 

* :(. * 
OZIRNIC,O, BAŁUTY: Wy· 

dilal Propagandy KO Batuty 
zawlodarnio wszystkich wykła· 
dowc6w I 1•"1inor1yst6w. te 
końcowe seminarium podsumo­
wujące, które mlalo się odb,ć 
w KD 16 bm., zostało od­
wołane i odbędde si4 d1iś1 
17 bm., o godz. 15.30. 

·-·------··,------
200 tys. osób 
skorzysta z leczenia 

w uzdrowiskach 
W pełni trwa 1ezan w drles iqtkoch 

tniejscowośd uzd rOW:.tłc~ch I kllmo-
tycz:nych nou~o kroju . · 

Z leczeolo utdrow\slcowego bf:(łzi • 
mogło okorzy1tot ok. 200 ty•. oaób. 
Uzdrowlslita 1toronnl• prt)gotowoły al­
na przyjt1ci• swych gośe• pneprowo­
dzajqc remonty, oddając do użytku tr:u · 
rocjuny nereg nowych I jui 1st1""1i ejq­
eych obiektów o raz urządzeń łec.zn i ­
cr.ych. Obecnie w Kryn ,cy I Kud~ie, w 
Cie-pli cach, Iwoniczu 0toz w wielu :n­
nych utd rowiskaeh p ierws1y -4-tygodoio­
wy turnus ku racyjny zo końc.zyło jut 70 
tys. osób, w olbr.zymlej N1 tsknośoi ro­
botn ików I procow('lot:ków przemysłu o­
raz chłopów. Do końca 1etonu na po­
ncz.ag61ne turnusy kuracyjne do ur.dro­
wisk wyjedzie jen.cze ponad 130 łY1· 
0t6b. 

Ogółern w roku bleł. 1 leezento u1-

drowiskowego korzystał b•dz: le mogfo 
o ok. 20 tys. ludJ.1 pracy whtc•J "li W 
lat<lch ubiegłych, 

TEATRY 
NOWY <Wi•ckowll<lego 1~) - teatr 

nieCiynny. 
MtODEGO WIDZA (t>fonluukt 4o) 

go<lt, 19 - „Z&glorz", 
%YDOWSKI (Wi•ckow1klego 15) 
go<lz. 19.30 - „Oogi' było", 
IM. ST. JARACZA (St. Joroczo 27) -

godz. 19 - „Krolcowiocy I G6role„. 
MUZYCZNY (P;otrkowsko 243) - godz. 

19.15 - „Tajemnico O.dolo". 
ESTR,O,D,0, SATY~YCZNA (Traugutta 1) 

- te<rtr nieczynny. 
,0,RLEKIN (PJ.otrkow•ko 152) - godz. 17 

- „Joś Szpak". 
l'INOKIO (Kopernika 16) - goclz. 10 

I 17 - „Urwisy". 
CYRK W~GIERSKI - „IUDAl'ESZT" 

(pl. N;epo<lległośei) - godz. 19.30. 

MUZEA 
MUZEUM SZTUKI (W;..,tc_.,kl~o 36) 

- e.zynn. codziennie {oprOcz porvie• 
dzlclków) w god<lnoch od 9 do 15. 
W n<e<lziolo od gocb, 10 do 16 I w 
ezw0t1lcl od go<lz. 14 do :IO, 

WYSTAWY 
OSlltODEK PROPAGANDY SZTUKI 

(po-rlr: Slenkiewlc.z.a) - wystowa pn. 
„ Dorobek naukowców łód%1c ich w 
okr•sle mlnlonego 10.-leclo", Wysto~ 
wo czynna cod.r.ie.nnl• oprócz. ponle­
clzlcłków od goch. 11 do 19. 

* • * 
Dri4, o godz. 18, w Ołrodhi P~ 

pogandy Sttuki W'f91osł odayt prof, 
Hofmoklowo no te-mot „Osiqgnittc!a 
fizyków łódzk i ch". 

* :(. * 
>UNKT WYSTAWOWY CllWA (Piotr·' 

kawska 102) - wystawo proc wio­
'ennych członków Zwiqzku Polskich 
Artystów Plo,styków Okręgu l6drł<i e­
go, czynna codzie-nnie od god1 . 10 
do 1e. 

KINA 
BAtTYK (Nonttowlczo :1JJ) :_ „Up>l6r no 

sprie<lat" - godi. 16, 18, 20. 
GDYNIA (Tuwima 2) - Program Ilf. 

rr.6w dokumenta•nych I kultu rolno.­
oświ otowyr:h: „Kwitnqey kraj'', 
,,Jadowite węte", ,,Mcłon Plerow", 
dod . specjalny z mi'5łrtostw Eu.ro.py 
w boklie w Be-rli1"'ie - godt. 18, 
19.30. 
Prog ram dla noJ młodnyc.h : - „cu­
downy dzwonecze.k! ', „le~ny kon­
cert", „Fa rbowany lis'". 11 Jeleń I 
wJk" - godz. 16, 17. 

MlODA GW,0,RDl,O, (Z ielono 2) 
11Witoj słoni u" - godt. 161 18, 20. 

zamówień. Np. huta szkła w 
Krośnie nie wykonała swego 
planu w k"~etniu i obiecuje, 
że d opiero w czerwcu lub lip­
cu, kiedy zostaną uruchomione 
nowe agregaty, będzie mogla 
wywiązać si ę w pełni z przy­
jętych zamówień. 

Przy tym wszy~tkim jed-
nak sporo niezaradności 
wykazują n iektórzy kierowni­
cy sklepów, którzv zaopatrują 
się w wyroby szklarskie bez­
pośrednio w hurtowni nr 5. 

Pragniemy poinformowa~. 
że już od blisko dwóch tygod­
ni w magazJ>9iie hurtowni 
znajduje się 1 O tys. soode­
czków do szklanek. Ciekawi 
j esteśmy, jak długo bęrl~ one 
czekać na ł 2 skawe zjawienie 
się kierowników sklepów. 

Ci, którzy pracują„. 
m09q Ili• kntolclt no Wycblole Za­
oc<nym I Wychlolo dla Proeujqcyeh 
Fe-c:hnt1cum Handlowego w lodzi, prry 
ul. Księży Mtyn 13-1,, 

No p1eNvi.ty sem•atr I do t lrlc:uy dlo 
procujqcych przyjmowani •q kondyclo­
c!, którTY prze<ltotq łwlad-.. 11lroń· 
erenotc 7 klot srkoły podstow&N•]. No 
semestr tn.eci lub do n klasy dla pra~ 
cujqcych k.ondydod muszQ pos;adoć 
mołq maturę. 

W tec:hn i lcum nouko trwa 4 lato, ob­
Jolwe.nd otnymujq łwiodectwo dojno­
łoścl. 

Kandydod do teJ szkoły winni! do 
dnia ?A czerwca złof:yt pocfon1e, •k,411-
rowonle zc,łt;Jelu procy, ostatnie łwlo· 
dectwo szkolne oroz iwiodectwo uro-­
dtenlo I 2 fotogmflo, 

Ważne 

dla malurzy~łów 

J est ich kilkadziesiąt. Są w 
różnym wiel~u . Obok p rzed­
szkol a ków spotkać tu można 
dorastające już dziewczynki. 
Cóż to są za dzieci? Co je 
sprowadziło do domu, na któ­
rego dl'Zwiach wisi wyblakła, 

I 
czerwona tabliczka z napi­
sem: „Państwowe Pogotowie 
Opiekuńcze". 

Małą, trzyle tnią Krysię i kl 
sta rsią sio•trzvczkę, Alę, 
przed kilkoma tygodniami 
przywiozła tu obca kobieta. 
Matka rlzi ewczy nek ciężko za­
chorowala i leży w szpi1alu. 
Dopóki nie wyzdrowieje, ma-
leństwa mają zapewnioną 
troskliwą o pi<.'kę. · 
Reginkę i Felę przyprowa­

dzi! do Pogotowia ojciec. Ma~­
ka ich także leży w szpitalu, 
a ojciec po prostu nie mógł 
sobie sam poradzić z dziew­
czynkAmi. Odwiedza je w 
dniach wizyt, cieszy się, że je­
go pociechy są zadowolone. 
że są zdrowe, czysto ubrane i 
dobrze wygląnają. 

Broncia - to prawie wy­
chowanka Pogotowia. Już trze­
ci raz ma tka przed urlamem 
się do szpitala z pełnym zau­
faniem powierza swoją jecły­
naczkę wychowawczyn;om Po­
gotowia. Broncią zaięto się 
serdecznie. Dziecko jest blade, 
anemiczne. nie ma apetytu, 
trzeba będzie je wysłać do 
prewenioriui:n. Na razie j<'dnak 
musi być dobrze odżywinna. 
Lekarz Pogotowia wraz 1 sio­

prawdziwy dom. Jes t szczęśli­
wa, wesoła. Może obecnie spo­
kojnie uczyć się, wypoczynku 
jej nie zakłócają awantury 
ojca pijaka. Po "·akacjach zo­
stanie skierowana na stale do 
jednego z Domów Dziecka. 

Pogotowie Opiekuńcze, to 

Tereska T. 
przyjacielskiej 

pogawędce 2 kle­

rownlczkq. 

. . .. 

o 
Żółty. czerwony, zielony„. 
przedszkolcJ;i p 00 Mil\ 11a­

zw11 kolol'ów. 

Wy<1z;o1 Kultury RN m. lo<lrl 0910- strą troskliwie opiekują się 
no zopisy oo półroczny, pońłt'NOW'ł I 
k.u rs bfbtbteko rs-k l. Kurs te-n doje peł- dzie\\TEynką_ 
ne kwo! fi kocje zawodowe oraz zopew- Jadzia \V innych warunknch 
ma nybkle uzy•kon 'e zowo<lu . O<lo•· I traf i ła do P0!?'1fov;. ia Pomogła 
dz • s ; ę on w Jo roc;nle od 14 wrte- jej w tym szkoła , de której 
,n10 1955 r, do połowy mareo ptty-
szleg<> roku. chodziła. Tu dori1cro znalazła 

Wszyscy motur%'(Jcl, w wieku od 1'7 
do 30 lot, pQł-lodcjqcy łwiodectwa 
Co)n.ołolcl, prag11ący ukończył ł:ur• -
t'flogq .sk(odać ~on\a o pn.y\ttc\• ~ 
Wydz\ole \(u\tury RN "'· t.':>d1\, u\. 
PoTl<owo 8, IV pl•ho, polt6J 437, le!. 
264-28 . T•rmln d:łodon!o podań upłr­
wo z dn.!em 2.5 czerwce br. 

niezmiernie potrzebna placó\'/ 4 
ka wychowawcza. Spełnia 
bardzo ivażna rnlę. Sk1c>r<>lł"'S­
ne tuta) dziewczynki, które 
nie mają rodziców, ani opie­
kunG.v, znajdują serdeczną I 
troskliwą opiekę. Dzieci opóź­
nione w nauce uczą się pod 
kierunkiem nauczycieli, doga­
niają swych rówieśników w 
szkole. Dzieci słabe i chore, 
z:mim skierowane zostaną co 
właściwego DomtJ Dziecka, 
przychodzą najpierw do zdro­
wia pod opieką lekarza i p ie­
lęgniarki. 

Komunikaty 
Ł6dzkiego Ołrodka 

Szkolenia Party1nego 
Zowlodom!o s ę lłuchoc:iy Joamc> 

ks t ł ołeen : o k:e ru nku h:storM KPZR. ±• 
zc j ęcio pod~umowujqca dlo l roKu no­
uc:zo..n io odb'ł(łq s ę dlo grupy .C d1 :f., 
17 bm., o god z. 17, w lód11c.im Oś--oa­
ku1 ul. Trougutla l . 

* • * 
W dniu 20 bm., o godz. 17, odbędzl ~ 

sh1 w lódtłt1 m Oirodłcu Szlcolenio Pa-­
tyjnego, ul. Traugutta 1, odczyt no W. 
mot: „Po'Nstonł• cz•rwcow• 1905 •· w 
Łodzi". 

Odc:z:yt wygłosł k:ondydot no.ule, tow. 
Ctopl l ńskl. Zoprono-my prel•gem6w 
l(L 4 KO, 1eminor:ystów I wykładow· 
ców oraz aktyw, 

MUZA (Pob;anlcko 173) - „O-no 
raka" - godz. 18, l!O. 

POLONIA (P>otrkowsko 67) - 0 No­
tchnienie" - godz. 16, 11. 20. 

PRZEDWIO$NIE (Ze rom1k ego 16) -
„Rez&IWOW'f graa" - godz. 18, 20. 

POKOJ (Kai;rnierzo 6 ) „Sługo 
dw6ch ponów" - godz. 11. al. 

, MAJA (K;1Jń1klego 178) - .Mau„ 
mek" - godt. 17, 19, 

REKORD (Rtgowska 2) - „Przygodo w 
tajdze11 

- godz.. 17, 19. 
ROMA (Rzgowska 84) - „Jutro b,.d%1• 

10 późno" - godz . 18, 2D. 
SOJUSZ (Nowo Ztotno) - „Szw.d•ico 

zapałko" - goch. 18.30. 
$WIT (Boluckl Rynek) - .U.t r p16r· 

ktem" - go<lz. 18, 20. 
STYLOWY (K i li ńsl<l ogo 125) - „God."1· 
· ny na.dziei 0 

- god1. 18, 20. 
'TATRY (Sieoklowlczo «>) - .Kordilk" 

go<I„ 16, 18, 20, 
WOLNOSC: (Przyłoy„....,.ltlego 16) -

„Fort Eurełl:o 0 - godz. 161 18, 20. 
WŁOKNIARZ (Próchoi~o 16) - .Kr­

ni" - godz. 16, 18, 20. 
WISŁA (TtJWimo 1) - „Upiór no opri• 

doi" - godz. 16, 18, 20. 
ZACHĘTA (~ i ersko 26) - „Opow1eśt 

atlontycko" - godil., 11, 3), 

DWORCOWI: (Dworzec Kaliski) 
„Jonek Wyrwidąb", „Wiiyto", ,,Wco-
1y pracownlcte" - godz. 161 17, 11, 
19. :a:>, 21, 22. 

STUDIO (By•tr.zyekc 7·') - „P>ocos 
przeciw miastu" - godz. 17, 19. 

tĄC:ZN0$C: (Józef6w 43) - „Tajomn'· 
czy wrcik" - godz. 171 19. 

KINO W ZOO - Program soktoclony. 

Dyżury aptek 
Dzl<"ejsz•I noq dyiurujq nMłfN>U]Q· 

ce apteki : Płotrkows;\tc 'J07, Piotrk-ow· 
.slco 127, Tuwi me 59, Zielono 2!, 
W.schodnio 5-4, Limanowskiego 371 al . 
Kośe>uszki 48. ' 

DYŻURY SZPITALI 

Chirurgia 1 dt l ł colq dob• dyiuruJ• 
5zJ>1ol im. dr Rydyghtra, ul. St9r!in· 
go 13. 

lnlerno; dzlł colq dob• dyłurui• 
SzJ>ltol Im. dr Glu.; ń1ki6QO, ul. Zokqt· 
no 44. 

Driur peloinlez11-9lnekoleglc1nr1 .O 
go<lz. 8 do 2() dyturuje Szp it<>I Im. Cu· 
r l e-Skłodowsk·i eJ , ul. Cur1e·Slcłodows.ki<ej 
1~. od godz. 20 <Io a dyturuJo Szp;tal 
lm. dr Jordana. ul. Prz.yrodnicza 7. 

Ważne telefony 
Sllał Potamo - I 
Pogotowie Rotun"owe - 25C-4ł 
Miejsko Komendo MO - 253-61 
Mieisll Ośrodek lnformoc)l - Uf.U. 

Naucz11cielka pomaga dziewczętom w odrabianiu lekcji. 

Nowa woda lecznicza 
- „Zuber Ili" 

W najbliższym czasie osoby 
cierpiące na choroby przewo­
du pokarmowego, nerek, wa­
dliwą przemianę materii, na­
bywać będą mogły w pijal­
niach, kioskach itp. nową, 
wartościową wodę leczniczą. 
Będzie nią, uzyskany w Kry­
nicy z nowowywlerconeg(} 
szybu - „Zuber III". 

Własności lecznicze nowej 
wody są znacznie silniejsze 
niż dotychczasowego „Zubera" 
krynickiego. 

Nowoodkryte źródło „Zube­
ra" jest niezwykle obfite, 
dzlękl czemu będzie można 

w br. dwukrotnie zwiększyć 

dotychczasową produkcję tej 

cennej wody leczniczeJ, 

Odczyt 
~olskl• fowarzystNo Areheo-log 1 et,łł 

Oddz.! oł w lodzi z:owiadomio, te d·uS, 
17 bm., o godx. 17, w sali Mutwm 
Archeolog icznego, plac Wolności 14, 
odbędt l• si41 odc[ył kustnszo MuEeul"I 
No rodoweto w Wars t ow e, Anny S[e­
m!othO'Nlj pt. „Napi ły no monetach 
rzyms-kich", Wstęp wolny. 

„Głos" pomógł 
W twiQrku 1 notctkq pŁ „W s1c1 ... 

poch brok", za.mi$S%CIOnq w ,,Głos:e 
kobotnlaym'' w dni u 3 bm. - tódtto 
Hurtownio l<osme-tyc:no wyjoin-ic, że 
szampon w płyn i e, mydełko do gole­
nia, lcremy Itp. z.no jdujq s"ę w duiycn 
lloScioch w mogruynii• hurtowni, 

Opóinlertia w realizowaniu Oostow 
do sklepów, o kt61)'ch je-st mowo Wł 
noloitce, wynikły z winy proeown i ~o 
hurtownł, 

Po ulcotonlu si• nototk.1, kterownl­
ctwo tóclLlcle-J Hurtowni Kosmetyc.tne1 
pn:eonołhowcło s.posoby reof izowc·nlo 
zomów'.eń. Po-sta-nowlono wydatnie 
usprawn ić t~ procy no tym odcinku. 

W ciągu krótkiego okre­
su dziewczęta zclążą na­
uczyć się tu w ielu poż.v­
li' t„•n.vch rzeczy . P1zede 
wszystkim zamiłowania do 
czystości I porządku. 

Po kilkumiesięcznym nieraz 
pobycie z żalem rozstają się z 
koleżankami, wychowawczy­
niami i catym otoczeniem. VI 
razie potrzeby wracają , w~ta• 
ne zawsze gorąco i serrlecznie. 

J. ST. 

RADIO 
PIĄTEK, 17 CZERWCA 1955 R. 

FALA 202,1 m 

WIADOMOSCI: 5.05, 6.0!I, 7.0ll, 7.15, 
12.0,, 14.00, 11.15, 21.35, 2l.55. 

12.10 Pnog lqd p rost slo~ecrnej. T2 1.5 
Muzyko ro zrywkowo. 12 .SO No S'NOjS~q 
nutę. 13.00 ln :'ormccje dn '. a, 13 10 
..Komorow" - opoo.'Y . hn ;o Nog·J:na. 
1.3,30 Audycjo dla kółek rr. todych gen­
orofów. 14.\0 f\udycja szkolno d\o \c. ~,·· 
, I Il. 14.30 Polsk ie melodie \ud<»<- o. 
1 4.55 Ucrn.'~i e Państwowego licrum 
Mui:ycznego we Wroclawiu przed mi• 
krotonem. 15 .25 Muzyko bo~etowo. 
15 . .50 Aktualny felieton no tematy m. ę'f 

dzynorodowe. 16.00 H ,sipońsk.le p ieśni 
ludowe. 16.15 Mueyko dlo wszy.st-kk.ho 
'7 .OO Z iyc.io Zwiqzku Rodz1eddego. 
17.30 lódtkl d?ienn;k rodiowy. 17.45 
Muzyko oper<WY'o, 16.00 Siedem no-­
sryeh lnterwe11cj l . 18.20 Z19munt Sto-­
JOWSki, Sona-ta G.cfur no skn:ypce I 
forte-pion. 18.45 Koncert chó·u. 19 . .)] 
Mutyko I oktuołnośoi. 19.25 Pogadcn• 
ico dr J. Zob: ńs-k iego. t~.35 „Ko-mpo­
wto-r tyg:xłn i o " . a:>.20 Nc\·e w:e ;1:e 
Woroszyls kiego. 20.35 Z melcd~ q I po­
senkq pn:ez. św. ot. 21 .~ Kron iko spo .... 
towo. 22.00 Konce-rt sym~on iezny. 22 .łO 
Felieton. 22.XI Dalszy c i ąg koncertu~ 
23.40 Wiqzonko serenad. 

O G L'O S ZE N I E 
Prezydium Rady Narodowe! m. Lodzi 

Wydllliał Komunikacji Drogowej poda]e do 
wiadomości, że w związku z budową bloków 
m ieszkalnych zostaje zamknięty ruch knło\vy 
na ul. Bazarowej. Ob jazd odbywać się może 
ulicami bocznymL 1371-K 

Przykręcaczy, łrubownlków, robotników na 
trzepalnię, tkaciy, pracowników do straży 
pożarne) t przemysłowe; zati-udnią natych­
miast Zakłady Przemysłu Bawełnianego Im. 
J. Marchlewskiego w Łodzi. ul. Ogrodowa 17, 
Z~toszenia osobiste przy )muJe dz.i.al perso­
nalny. 1383-K 

Pracowni4~Y poszukiwani 
Sinvaczkł wykwalitlkowane n.a maseyny 
szwalnicze, atebnówkl oraz kierownika ko­
sztów własnych do działu księgowości za­
trudnią od zaraz Sródm.lejsko ."- Łód:tkle Za• 
kłady Przemysłu Dziewiarskiego w ~zł. 
ul. Slenkiewleza nr 61 /63, Zgłoozenia przyj­
muje dział personalny. 1368 

Wykwalifikowanego chemigrafa brygadzistę, 
poszukuje się. Zgłoszeni.a przyjmuje dz.1al 
kadr w Łodzi, ul. Gdańska or 130. 1385-K 

Tkaczy kortowych, uczniów na tkalnię, sno­
waczy I mlstn.ów na krosna kortowe zatru­
dnią natychmi.ast ZPW im. N. Barłlckle10 w 
t.odiri. Zgloszeni.a przy jmuje dział kadr od 
godz. B 30 do 16.30 przy ul. Żeromskiego 108, 

1382-K 

MaJstrów kortowych, tkacz:v na krosna kor­
towe. przykręeaczy na przędr..alnię. śrubnw­

nlków, uczniów, powyżej }a.t 18. na tkalnię 
kortową i przędzalnię U!trud!ll!ą od zaraz 
Zakłady Przemysłu Weinlanego im. A. Stru• 
ga, Łódź, ul. Sienkiewicza 70/72. Zgłoszen ia 
przy jmuie dział kadr. 1353-K 


